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SIEDLCE

GMINA SIEDLCE

ŁUKÓW

To już pewne: nabór do pierwszegomiejskiego żłobkaw Łukowie
rozpocznie sięw styczniu przyszłego roku.

STRONA 13

7 grudnia dokonano oficjalnego otwarcia szpitala tymczaso-
wyego przeznaczonego dla pacjentów z COVID-19w Siedlcach.

STRONA 7

Samorząd Mazowsza zakupił zabytkowy dwór w Nowych Iga-
niach. Stanie się on siedzibąMuzeumPowstania Listopadowego -
oddziałemMuzeumRegionalnegow Siedlcach.

STRONA 3

Dobra informacja dla dworu

Finał zgodnie z planem

Oby nie zapełnił się...

Tego tragicznego wieczoru
Ania pojechała do Zbuczyna,
by odwiedzić swojego chłopa-
ka Jakuba B. Tu, w pokoju 21-
latka rozegrała się tragedia
mrożąca kreww żyłach. Męż-
czyzna bez cienia litości za-
mordował swoja ukochaną.
Dlaczego to zrobił?
Podczas przesłuchania

w prokuraturze powiedział, że
Anna chciała z nim zerwać
i dlatego ją udusił. Twierdził,
że bardzo ją kochał i nie wy-
obrażał sobie życia bez niej.
Podkreślił, że zamiar pozba-
wienia życia swojej dziewczy-
ny przyszedłmudogłowybar-
dzo szybko. Określił to jako
chwilowy impuls. Ale czy im-
pulsemmożna nazwać mor-
derstwo zakończone zakopa-
niem ciaław lesie?

STRONA 2

Zabił 16-letnią Anię, bo
chciała z nim zerwać
SIEDLCE
Prokuratura Rejonowaw Siedlcach przedstawiła Jakubowi B. zarzut
zabójstwa nastolatki. Mężczyzna przyznał się do zarzucanego czynu,
wyraził skruchę. Wyjaśnił, że zrobił to, bo Ania chciała go rzucić.
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- Zdaję sobie sprawę, że przed powiatem
łosickim być może najtrudniejsza zima od
wielu lat, ale skoro radni zdecydowali się
sięgnąć po moją skromną osobę, liczę iż
temu podołam. Jest to wyzwanie i mandat
zaufania - mówi nowy starosta łosicki
Janusz Kobyliński.                                 

STRONA 12
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KORONAWIRUS
W2021 rokuma
rozpocząć się
ogólnopolski program
szczepień przeciwko
COVID-19. Rząd
opracował wstępne
wytyczne.

- To najważniejsze wyzwanie
dla Polski w 2021 roku. Dlatego
przygotowaliśmy projekt doku-
mentu, który ma szczegółowo
opisać wszystkie procesy zwią-
zane z programem szczepień.
Planowany termin rozpoczę-
cia programu szczepień to sty-
czeń. Ale nie rozpoczniemy go,
jeśli producent nie uzyska do-
puszczenia szczepionki do ob-
rotu w Unii Europejskiej - po-
wiedział Michał Dworczyk, szef
Kancelarii Premiera.

Dokument ma 34 strony
i podzielony jest na dziewięć
rozdziałów. Według zapisów
szczepienia mają zacząć się
w styczniu.

Minister zdrowia wyjaśnił
znaczenie trzech haseł, które

stworzyli autorzy strategii
szczepień przeciwko koronawi-
rusowi. - Te trzy hasła to wie-
dza, dobrowolność i bezpieczeń-
stwo. Wiedza jest w tym proce-
sie najważniejsza, bo tylko ona
daje możliwość podejmowania
świadomych decyzji dotyczą-
cych zaszczepienia się - podkre-
śla Niedzielski.

- Zaczynamy od medyków,
osób starszych i służb mundu-
rowych, bo tam jest największe
ryzyko zakażenia się, bądź prze-
chodzenia choroby COVID-19
z powikłaniami - powiedział mi-
nister zdrowia.

Kolejny etap to szczepienia
pracowników personelu nieme-
dycznego, narażonego na kon-
takt z chorymi, jak np. nauczy-
ciele, pracownicy sektora kry-
tycznego, transportu publiczne-
go, a także osoby poniżej 60 ro-
ku życia, które mają choroby
współistniejące.

Szczepienia będzie można
przyjąć w placówkach POZ, in-
nych placówkach medycznych,
za pośrednictwem mobilnych
zespołów szczepiących i w cen-
tralach szczepiennych szpitali
rezerwowych. RED

SIEDLCE
Prokuratura Rejonowa
w Siedlcach
przedstawiła Jakubowi
B. zarzut zabójstwa
nastolatki. Mężczyzna
przyznał się do
zarzucanego czynu,
wyraził skruchę.
Wyjaśnił, że zrobił to,
bo Ania chciała go
rzucić.

Tego tragicznego wieczoru Ania
pojechała do Zbuczyna, by od-
wiedzić swojego chłopaka Jaku-
ba B. Tu, w pokoju 21-latka roze-
grała się tragedia mrożąca krew
w żyłach. Mężczyzna bez cienia
litości zamordował swoja uko-
chaną. Dlaczego to zrobił? Pod-
czas przesłuchania w prokura-
turze powiedział, że Anna chcia-
ła z nim zerwać i dlatego ją udu-
sił. Twierdził, że bardzo ją ko-
chał i nie wyobrażał sobie życia
bez niej. Podkreślił, że zamiar
pozbawienia życia swojej dziew-
czyny przyszedł mu do głowy
bardzo szybko. Określił to jako
chwilowy impuls. Ale czy impul-
sem można nazwać morder-
stwo zakończone zakopaniem
ciała w lesie?

Jakub. B. myślał, że Ania uda-
je nieprzytomną, by go prze-
straszyć. Po kilku minutach do-
tarło do niego, że zabił. Od razu
postanowił, że wywiezie zwłoki
dziewczyny i gdzieś je zakopie.
Pod osłoną nocy zaniósł ciało
16-latki do samochodu. Zabrał
ze sobą szpadel i ruszył w po-
szukiwaniu odpowiedniego
miejsca na grób swojej dziew-
czyny. Jadąc przez las w kierun-

ku Grubal skręcił w boczną dro-
gę prowadzącą do Osin, a na-
stępnie wjechał w leśną dróżkę.

Dobrze znał te rejony, bo czę-
sto jeździł ta trasą. Zatrzymał
się w lesie, zgasił światła samo-
chodu i zaczął kopać. Wykopał
mały, płytki dołek, do którego
wcisnął ciało Ani. Niechlujnie
przyrzucił je ziemią i odjechał
do domu.

6 grudnia Jakub B. został za-

trzymany. Wskazał miejsce
ukrycia zwłok swojej dziewczy-
ny. Prokuratura Rejonowa
w Siedlcach przedstawił mu za-
rzut zabójstwa. Jakub przyznał
się do uduszenia Ani i zakopa-
nia jej ciała. Wyraził skruchę
i powtórzył jeszcze raz, że zrobił
to w przypływie jakiegoś impul-
su, bo Ania chciała z nim ze-
rwać. Jakubowi B. grozi od 8 lat
więzienia do dożywocia. AW

Wkabinie tira, na
parkingu przy stacji
benzynowej koło
Magdeburga
(Saksonia)
w Niemczech,
znaleziono ciało
mężczyzny z podciętym
gardłem.

Okazało się, że jest to 40-letni
mieszkaniec Łukowa, który pra-
cował dla niemieckiego prze-
woźnika. Sprawa jest o tyle ta-
jemnicza, że śledczy, którzy pra-
cują pod nadzorem magdebur-
skiej prokuratury nie znaleźli
śladów, które potwierdziłyby
„ingerencję z zewnątrz”. Zwłoki
pana Grzegorza z Łukowa zosta-
ły znalezione 21 listopada
w tzw. strefie odpoczynku tuż
przy stacji benzynowej w Hohe
Börde.

Tuż po zdarzeniu na jednej
z grup polonijnych w Niem-
czech pojawił się apel rodziny
zmarłego z prośbą o pomoc
w ustaleniu tragicznych faktów.

- Piszę post, ponieważ liczę na
Waszą siłę. W Niemczech został
zamordowany, syn mojej ku-
zynki, kierowca tira. Został zna-
leziony w kabinie samochodu

z poderżniętym gardłem.
W czwartek, 19 listopada, był
z nim ostatni kontakt, miał je-
chać do Polski, został znalezio-
ny w przeciwnym kierunku,
wczoraj 21 listopada. Grzesiu
pochodził z Łukowa. Może ktoś
coś widział, ma nagranie z ka-
merki samochodowej - zaapelo-
wała w imieniu rodziny pani
Katarzyna. Na wniosek rodziny
sprawą zajęła się także polska
prokuratura, która wszczęła po-
stępowanie.

- Rodzina złożyła zawiado-
mienie w tej sprawie. Wszczyna-
my postępowanie w sprawie

nieumyślnego spowodowania
śmierci - zaznaczyła w rozmo-
wie z „Dziennikiem Wschod-
nim” prokurator Agnieszka
Kępka, rzecznik Prokuratury
Okręgowej w Lublinie. Prokura-
tor wskazała również, że w tej
sprawie strona polska zwróci
się do niemieckich śledczych
o materiały z ich postępowania.
Na razie zostaną przesłuchani
najbliżsi członkowie rodziny
zmarłego pana Grzegorza. Ciało
zmarłego kierowcy zostało
przewiezione do Polski, gdzie
odbyła się sekcja zwłok. LK

Wyzwanie na 2021 rok

Śmierć na parkinguDlaczego to zrobił?
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Z promilami w drzewo
POWIAT MIŃSKI
44-letnimieszkaniec Dobrego pędził hyundaiem i nie za-
trzymał się do kontroli drogowej. Ucieczkę zakończył ina-
czej, niż zaplanował.
Funkcjonariusze z wydziału ruchu drogowego patrolowali
oznakowanym radiowozem wyposażonym w wideoreje-
strator drogi w gminie Dobre. Jak informuje st. asp. Marcin
Zagórski, oficer prasowy Komendanta Powiatowego Policji
w Mińsku Mazowieckim, w pewnym momencie miernik
zarejestrował przekroczenie prędkości, jadącego z naprze-
ciwka hyundaia. Policjanci zawrócili i podjęli próbę zatrzy-
mania pojazdu.
- Kierowca hyundaia nie reagował na wydawane sygnały
do zatrzymania i przyśpieszał. Na wysokości miejscowości
Rudzienko stracił panowanie nad pojazdem, zjechał na po-
bocze, po czym uderzył w drzewo. Na szczęście nie odniósł
poważnych obrażeń - dodaje rzecznik.
Jak się okazało, powodem ucieczki była nietrzeźwość kie-
rowcy. Badanie 44-latka alkomatem wykazało w jego orga-
nizmie ponad 0,6 promila alkoholu. Policjanci zatrzymali
mężczyźnie prawo jazdy.
Nietrzeźwy kierowca trafił do komisariatu w Stanisławo-
wie. Usłyszał tam zarzut karny za jazdę w stanie nietrzeź-
wości. Przyznał się do niego i skorzystał z możliwości
dobrowolnego poddania się karze. 44-latek ma obowiązek
wpłaty kary grzywny. Przez 3 lata nie wolno mu także kie-
rować samochodami do 3,5 t. Będzie musiał też pokryć
koszty naprawy hyundaia, którego uszkodził podczas nie-
udanej ucieczki. IR

Praca wre na Poniatowskiego
Kiedy zacznie działać nowe oświetlenie przy ulicy Ponia-
towskiego?
Ekipy pracujące nad montażem oświetlenia rozpoczęły sta-
wianie słupów oświetleniowych i montaż lamp. Na pierw-
szy rzut oka widać, że praca jest dobrze zorganizowana
Wiadomo, że montowane lampy będą ledowe, ale na uwa-
gę zasługuje ich efektywność. Są one tak skonstruowane,
że będą oświetlały tylko chodnik i jezdnię, a nie ogrody są-
siadujące z ulicą.
Jak nieoficjalnie dowiedzieliśmy się nowe oświetlenie za-
cznie działać jeszcze przed świętami. RED

Dwór w Iganiach z 1828 r. obec-
nie jest opuszczony i zaniedba-
ny. Dawną świetność chce przy-
wrócić mu samorząd Mazow-
sza, który właśnie stał się jego
właścicielem. Jak podkreśla Ja-
nina Ewa Orzełowska, członek
zarządu województwa, budy-
nek wymaga renowacji i nada-
nia mu nowych funkcji: - Dwór
w Nowych Iganiach to dla wielu
mieszkańców Siedlec i powiatu
siedleckiego szczególne miejsce.
Był świadkiem wielu historycz-
nych wydarzeń i kojarzył się
z bohaterstwem oraz nadzieją,
bo w 1831 r. w Iganiach odbyła
się jedna z niewielu zwycięskich
bitew powstania listopadowe-
go. Dzisiaj budynek potrzebuje
wsparcia, aby mógł powrócić
do dawnej świetności. Dlatego
też zakupiliśmy tę nierucho-
mość i dołożymy wszelkich sta-
rań, aby współczesne i przyszłe
pokolenia, patrząc na odrestau-

rowany dwór, mogły wracać
myślami do naszej historii.

Zakup budynku to pierwszy
krok - zauważa Elżbieta Lanc,
członek zarządu województwa.
Dwór ma stać się siedzibą Mu-
zeum Powstania Listopadowe-
go, a pieczę nad nim obejmie
Muzeum Regionalne w Siedl-
cach. -Docelowo powstanie tu
muzeum, dlatego wspólnie
z konserwatorem zabytków, hi-
storykami i ekspertami musi-
my zastanowić się, w jaki spo-
sób zaadaptować tę przestrzeń.
Zależy nam, aby Iganie stały się
centrum muzealnym, kultural-
nym i naukowym - dodaje.

Jak zaznacza Sławomir Kor-
daczuk, dyrektor Muzeum Re-
gionalnego w Siedlcach, miejsce
ma ogromny potencjał i daje
szerokie możliwości wykorzy-
stania. - Przede wszystkim pla-
nujemy stworzyć tu Muzeum
Powstania Listopadowego, któ-

re można nazwać inaczej - Mu-
zeum Ostatniej Szansy. Powsta-
nie listopadowe było bowiem
ostatnim, w którym starły się
regularne armie - polska i rosyj-
ska. Po odbudowie, w dworze
mieściłaby się ekspozycja histo-
ryczna. Jesteśmy w trakcie roz-
mów z prywatnymi właściciela-
mi kolekcji z tego okresu.
Oprócz budynku jest jeszcze
działka rolnicza, więc tu mogli-
byśmy na „surowym korzeniu”
stworzyć park dostosowany do
planowanych rekonstrukcji bi-
twy pod Iganiami. Chcielibyśmy
też rozszerzyć działania doty-
czące w ogóle powstań narodo-
wych w naszym regionie. Może-
my także, włączając Iganie,
opracować szlak turystyczny -
z Kotunia, przez Iganie, Siedlce,
do Dąbrowy. Jednak musimy
zacząć od inwentaryzacji obiek-
tu i przygotowania z udziałem
konserwatora zabytków har-

monogramu odbudowy. Zależy
nam też na tym, aby w nasze
działania włączyć mieszkańców
Igań i lokalne środowiska - pod-
sumowuje dyrektor muzeum.

Przypomnijmy, że kilka mie-
sięcy temu poruszaliśmy spra-
wę dworu w Nowych Iganiach.
Wójt Hernryk Brodowski na jed-
nej z sesji przypominał, że za-
bytkowy dwór nie jest i nigdy
nie był własnością gminy Siedl-
ce. Poinformował również, że
w jego przejęciu mają pomóc
władze województwa mazo-
wieckiego na czele z Janiną Ewą
Orzełowską. Według informacji
Brodowskiego Muzeum Regio-
nalne w Siedlcach - po hipote-
tycznym odkupie - stworzy tam
jedną ze swoich placówek,
a konkretnie Muzeum Ostatniej
Szansy powiązane z pomni-
kiem. Wszystko jest na dobrej
drodze, aby tak właśnie się sta-
ło. OPRAC. RED
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Dobra informacja dla
dworuwNowych Iganiach

redakcja@zyciesiedleckie.pl

GMINA SIEDLCE
Samorząd Mazowsza zakupił zabytkowy dwór w Nowych Iganiach. Stanie
się on siedzibą Muzeum Powstania Listopadowego - oddziałem Muzeum
Regionalnego w Siedlcach.
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SOKOŁÓW
PODLASKI
Co ustalili śledczy
w głośnej sprawie
śmierci Arkadiusza T.,
księdza z Sokołowa
Podlaskiego, który
odebrał sobie życie
w połowie września?

Ksiądz Arkadiusz T. (+35 l.) z Pa-
rafii Miłosierdzia Bożego w So-
kołowie Podlaskim w połowie
września tego roku został znale-
ziony martwy w parafialnym
pomieszczeniu mieszkalnym.
Duchowny nie żył już kilka go-
dzin zanim go znaleziono. Pro-

kuratura i policja ustaliła że, bez
wątpienia, przyczyną śmierci
księdza było powieszenie. Po-
stępowanie już się kończy. Co
ustalili śledczy?
Oględziny na miejscu wnio-

sły tylko tyle, że wikary niemiał
śladów na ciele, któremogłyby
świadczyć o udziale osób trze-
cich. W śledztwie należało usta-
lić czy inne osoby przez swoje
działania nie doprowadziły
mężczyzny do odebrania sobie
życia. Prokuratorzy oraz poli-
cjanci przesłuchali wiele osób
w tej sprawie. Nie ustalono żad-
nych informacji, z którychmo-
głobywynikać, że ktoś w jakiejś
formie doprowadził młodego
księdza do samobójstwa. - Po-
stępowanie zmierza ku końco-

wi - dowiedzieliśmy się w soko-
łowskiej prokuraturze.
- Niebawem zostanie umo-

rzone. Jednak pomimo tego bę-
dzie można je podjąć w chwili
ustalenia innych istotnych dla
sprawy faktów. Parafianie Pa-
rafii Miłosierdzia Bożego w So-
kołowie Podlaskim nie mogą
otrząsnąć się po tym, co się sta-
ło. Niewierząw to, żemłody du-
chowny, ich ulubieniec, mógł
popełnić samobójstwo. Co się
stało, że targnął się na swoje ży-
cie? - pytają wierni i przyjaciele
księdza Arka. Był zdrowym
i pełnym życia mężczyzną. We-
dług wiernych znających blisko
księdza, miał on jakieś proble-
my osobiste, które ukrywał. AW

MAZOWSZE
SamorządMazowsza
zwiększy pulę środków
na walkę z COVID-19
o kolejne 105mln zł,
z czego 90mln zł z Unii
Europejskiej. Jest w tej
sprawie decyzja Komisji
Europejskiej.

Dodatkowe wsparcie zostanie
przeznaczone na zakup sprzę-
tu ratującego zdrowie i życie
mieszkańców regionu. Do tej
pory na pomocmazowieckim
szpitalomwwalce z epidemią
koronawirusa SamorządWoje-
wództwaMazowieckiego prze-
kazał ponad 255mln zł. Do pla-
cówek z regionu trafił już
sprzęt i środki ochrony osobi-
stej za ponad 192 mln zł. Nie-
stety, wirus nie odpuszcza,
a służba zdrowia jest u kresu
swoich możliwości. W szpita-
lach brakuje nie tylko persone-
lu do pracy, ale także sprzętu
iwyposażenia.

Wsparcie dla placówekme-
dycznych
Dzięki środkomunijnym sa-

morząd Mazowsza doposaża
mazowieckie szpitale. Pozyska-
ne wsparcie pozwoliło na za-
opatrzenie placówekmedycz-
nych w sprzęt i środki ochro-
ny.
- W tymnietypowym, a zara-

zem trudnym czasie chodzi
przede wszystkim o bezpie-
czeństwo personelu i pacjen-
tów. Dlatego od początku poja-
wienia się koronawirusaw na-
szym kraju sukcesywnie dopo-
sażamymazowieckie szpitale.
Aż 75 placówek z regionu do-
stało wsparcie od samorządu
Mazowsza w postaci sprzętu,
środków ochrony osobistej czy
wsparcia na niezbędne prace
remontowe - informuje czło-
nek zarządu Elżbieta Lanc.
Do tej pory na wsparciema-

zowieckiej służby zdrowia sa-
morząd Mazowsza przekazał
255 mln zł. To nie jedyne
wsparcie. Kolejne 105 mln zł
zostanie przekazane na walkę
z COVID-19.
- Od początku pandemii na-

sze działania skierowaliśmy
w stronę pomocy mazowiec-
kiej służbie zdrowia. Do tej po-
ry udało nam się zakupić po-
nad 40 tys. sztuk sprzętu i wy-
posażenia oraz ponad 17,3mln
sztuk środków ochrony osobi-
stej. Pomagaliśmy szpitalom
w tym trudnym okresie i bę-
dziemy pomagać dalej. Uru-
chomiliśmy kolejne 105mln zł
na walkę z COVID-19. Jesteśmy
w stałymkontakcie ze szpitala-
mi, i zbieramy zapotrzebowa-
nie na kolejny sprzęt ratujący
życie i zdrowie pacjentów -
podkreśla Krzysztof Strzałkow-
ski, przewodniczący komisji
zdrowia i kultury fizycznej
w sejmiku województwama-

zowieckiego.

Toniewszystko
Do tej pory do mazowiec-

kich szpitali trafiło już 1378
sztuk aparatury medycznej -
78,5mln zł, 38,9 tys. sztuk wy-
posażenia - 22mln zł, 9,5 mln
sztuk środków ochrony osobi-
stej i 273 530 litrów płynów do
dezynfekcji - 70,7 mln zł, 9,5
tys. sztukmateriałów jednora-
zowego użytku i akcesoriów -
66 tys. zł, 200 sztuk testów na
koronawirusa i 1 zestaw od-
czynników i testów do platfor-
my molekularnej do diagno-
styki genetycznejmikroorgani-
zmów - 757 tys. zł.
Ponadto w trosce o zdrowie

i życie wszystkich pracowni-
ków podmiotów leczniczych,
samorządMazowsza przezna-
czył prawie 11 mln zł z UE na
wykonanie 32 tys. testów na
koronawirusa wśród persone-
lumedycznego.
Dodatkowo w mazowiec-

kich szpitalach zostały prze-
prowadzone roboty budowla-
ne i pracemodernizacyjne, na
które samorządwojewództwa
przekazał 19,5 mln zł. To nie
jest jedyne wsparcie dlamazo-
wieckich szpitali. Cały czas
podpisywane są umowy z dru-
giego etapu unijnego projektu.
Realizowane są kolejne zamó-
wienia dotyczącem.in. zakupu
mobilnych aparatów RTG oraz
tomografów komputerowych.

LK

Co ukrywał ksiądz? Kolejne miliony na
walkę z COVID-19
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Dla każdego
dziennikarza ważne
znaczenie mają nie
tylko wszelkie dowody
tego, że podejmowane
przez niego sprawy
cieszą się
zainteresowaniem
czytelników, ale także
to przyczyniają się do
zmiany sytuacji
uznawanej za
niekorzystną.

Dlatego też dużą satysfakcję
sprawił mi list jaki otrzymałem
od profesora dr hab. Dariusza
Magiera, który od tego roku
akademickiego pełni ważną
funkcję dyrektora Instytutu Hi-
storii Wydziału Nauk Humani-
stycznych UPH w Siedlcach.
W piśmie profesora czytamy, że
„z zaciekawieniem przeczyta-
łem materiał zatytułowany
„Rocznik Sokołowski, czyli kry-
zys badań i wydawnictw regio-
nalnych” opublikowany na ła-

mach „Życia Siedleckiego”
( h t t p s : / / z y c i e s i e d l e c -
k i e . p l / p l / 1 1 _ w i a d o m o -
sci/25474_rocznik-sokolowski-
czyli-kryzys-badan-i-wydaw-
nictw-regionalnych-.html), sy-
gnowany inicjałami „LK”. Nie-
stety dobitnie ukazuje on
zjawisko kryzysu nauk histo-
rycznych (także na poziomie
akademickim), który w szcze-
gólności dotyka badań lokal-
nych, co przekłada się m.in. na
uwiąd czasopism regionalnych
i przejawów działalności środo-
wisk skupionych wokół nich”.
Wymieniony przez profesora ar-
tykuł został napisany z inspira-
cji miłośnika historii zaniepo-
kojonego kilkuletnią przerwą
w wydawaniu cennego pisma
regionalnego jakim był „Rocz-
nik Sokołowski”. Przypomnij-
my, że wśród osób które patro-
nowały jego powstaniu byli nie
tylko badacze przeszłości Soko-
łowa i pogranicza Mazowsza
i Podlasia, ale także prominent-
ni przedstawiciele senatu, du-
chowieństwa i samorządu so-
kołowskiego. Na jego łamach

publikowali wyniki swoich ba-
dań wybitni naukowcy, politycy
i badacze regionalni. Dlatego
z satysfakcją odnotowaliśmy in-
formację władz Sokołowa, że
nie zrezygnowały z wydawania
rocznika i przyszłym roku uka-
że się kolejny jego tom. We
wspomnianym artykule przed-
stawiliśmy w oparciu o rozmo-
wy z kilkoma regionalistami
problemy na jakie natrafiają
w swojej działalności. Wśród
najczęściej wymienianych przez
nich trudności , oprócz proble-
mów finansowych, wymienia-
no brak realnego wsparcia dla
tego rodzaju działalności ze
strony władz państwowych i sa-
morządowych oraz wielu placó-
wek oświatowych i kultural-
nych podległych władzom sa-
morządowym. Przykładem mo-
że być wprowadzony przez mi-
nisterstwo nauki system
punktów za publikacje nauko-
we prezentowane w pismach
regionalnych, który praktycznie
zniechęca młodych naukowców
do prezentowania wyników
swoich badań w takich pi-

smach. W wielu wypowiedziach
badaczy przeszłości „małych oj-
czyzn” podkreślano, że coraz
bardziej pogłębia się przepaść
między deklarowaną polityką
edukacji historycznej i patrio-
tycznej, a podejmowanymi
przez władze działaniami i decy-
zjami. Dlatego też z dużą satys-
fakcją odnotowaliśmy opinię
profesora Magiera, że „ badania
regionalne powinny stanowić
ważny element historiografii,
który warunkuje rozwój nauki
i popularyzuje ją w społeczeń-
stwie. Dziękuję za poruszenie
tego istotnego zagadnienia…
oraz informację „iż Instytut Hi-
storii UPH w Siedlcach zorgani-
zował spotkanie przedstawicieli
redakcji czasopism i środowisk
historycznych w regionie sie-
dleckim (odbyło się 26.11.), któ-
re zaowocowało podjęciem de-
cyzji o powołaniu Forum Histo-
ryków Regionu Siedleckiego,
którego zadaniem byłaby publi-
kacja i promocja nowo wyda-
wanych numerów czasopism
regionalnych i innych wydaw-
nictw historycznych, wymiana

informacji z zakresu działań po-
szczególnych redakcji i środo-
wisk, współorganizacja przed-
sięwzięć z zakresu regionalnych
badań naukowych i prezentacji
ich wyników, wreszcie organi-
zowanie konkursów mających
na celu popularyzację w społe-
czeństwie wartościowych efek-
tów badań, publikacji i przedsię-
wzięć historycznych w regionie.
Koordynacji w/w działań podjął
się Instytut Historii UPH.

W najbliższym czasie opraco-
wana zostanie formuła Forum
oraz decyzje odnośnie zakresu

jego działania”. Z naszej strony
deklarujemy wsparcie dla tej
inicjatywy i zapewniamy, że na-
dal będziemy podejmować na
łamach „Życia Siedleckiego”
problematykę badań historycz-
nych i współpracować z Instytu-
tem oraz Forum Historyków Re-
gionu Siedleckiego. Mamy na-
dzieję, że wsparcie dla tych dzia-
łań okażą także władze samo-
rządów naszego regionu oraz
urząd marszałkowski woje-
wództwa mazowieckiego.

LESZEK KOPER

Cenna inicjatywa siedleckiej uczelni
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Biskup zachęca do kolędy
W liście pasterskim do wiernych, w związku z rozpoczę-
ciem Adwentu biskup siedlecki Kazimierz Gurda odniósł
się do rozpoczynającej się w okresie poświątecznym wi-
zyty duszpasterskiej.

- Jeżeli tylko pozwolą na to warunki to zachęcam księży i wier-
nych, aby ona się odbyła. Myślę, że w tym trudnym czasie szczegól-
nie potrzeba wspólnej modlitwy, pobłogosławienia naszych do-
mów, spotkania z duszpasterzem i rozmowy z nim na tak wiele te-
matów, które pojawiły się w ostatnim czasie - napisał biskup ordy-
nariusz. Odniósł się również do kwestii finansowych związanych
z kolędą, podczas której wierni składają ofiary.

- Ponadto przy okazji wizyty kolędowej wierni składają ofiary na
utrzymanie parafii i podejmowane inwestycje gospodarcze. Wiem,
że ta kwestia finansowa budzi czasem wiele emocji - choć musimy
mieć świadomość, że nasze parafie funkcjonują tylko dzięki ofia-
rom wiernych - dlatego poprosiłem, aby Księża Proboszczowie
wraz z Radą Parafialną określili konkretne cele na jakie mają być
przeznaczone składane ofiary. Cele te zostaną podane przez Księ-
dza Proboszcza w specjalnym liście skierowanym do każdej rodzi-
ny wraz z dołączonym folderem oraz obrazkiem św. Rocha z mo-
dlitwą o ustanie trwającej epidemii. Dziękując za dotychczasowe
ofiary składane na utrzymanie parafii przez cały trwania epidemii
koronawirusa, bardzo proszę o dalsze wsparcie materialne parafii
czy to podczas wizyty duszpasterskiej, czy też poprzez złożenie
ofiary w kancelarii lub przesłanie jej na konto parafii - dodał bi-
skup, zwracając się do wiernych.

GMINA STOCZEK

OSP mogą liczyć na pomoc
Strażacy z Ochotniczej Straży Pożarnej w Starych Lipkach, gmi-

na Stoczek, mogą się cieszyć wyremontowanym garażem.
Dzięki dofinansowaniu w ramach programu „Mazowieckie

strażnice OSP–2020” garaż ma nowe drzwi i wyremontowane
wnętrze. W ramach tego programu dofinansowanie trafiło do
miast i gmin w całym województwie mazowieckim. Z tych pienię-
dzy można było sfinansować remonty posadzek, dachów, elewacji
i stolarki okiennej, a także wymienić instalację elektryczną w straż-
nicach ochotniczych straży pożarnych.

To nie jedyna pomoc, na jaką mogą liczyć jednostki OSP. Sejmik
województwa mazowieckiego podjął także uchwałę w sprawie
udzielenia pomocy finansowej miastom i gminom na zakup sa-
mochodów ratowniczo-gaśniczych. Z budżetu województwa dofi-
nansowanie uzyskało 66 miast i gmin na kwotę 6,6 mln zł. Nie jest
możliwe prawidłowe realizowanie zadań, w tym w szczególności
ratowanie życia poszkodowanym, bez odpowiedniego wyposaże-
nia jednostek OSP w specjalistyczne samochody oraz sprzęt. Stąd
zaangażowanie samorządu województwa. Pomoc finansowa na
zakup samochodów i sprzętu specjalistycznego dla jednostek
Ochotniczych Straży Pożarnych rozpoczęła się w 2006 r. i trwa do
dziś. Działania te korzystnie wpłyną na skuteczność prowadzo-
nych akcji ratowniczych oraz na poprawę bezpieczeństwa publicz-
nego całego regionu.

Strażacy mogą liczyć również na pomoc związaną z pandemią.
Samorząd województwa przeznaczył kwotę 8 mln zł na zakup
środków ochrony indywidualnej przeciw COVID-19. LK
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Wigilijne Dzieło Pomocy
WCaritas Diecezji Siedleckiej przygotowano 60 tysięcy
świec, by ze środków zebranych poprzez dystrybucję
w kościołach pomóc najuboższym dzieciom regionu i nie
tylko.
Świece trafiły już dowszystkich parafii diecezji siedleckiej.
“Wiglilijne Dzieło Pomocy Dzieciom” to najstarsza akcja
Caritas. Świeca stawiana jest symbolicznie nawigilijnym
stole jakowyraz solidarności z najuboższymi dziećmi.
W bieżącym rokuw diecezji siedleckiej, do kupienia w każ-
dym kościele, są 3 rodzaje świec: mała, duża oraz w kształ-
cie stożka.
Jakmówi ks. Marek Bieńkowski, dyrektor organizacji, naj-
większa część środków z dystrybucji świec posłuży na dzia-
łania Caritas Diecezji Siedleckiej skierowane do naszych
młodszych braci: - Prowadzimy 3 świetlice dla dzieci z ro-
dzin o różnych dysfunkcjach: dwie w Siedlcach i jedną
w Parczewie. W 2019 r. do funkcjonowania świetlic dołoży-
liśmy ze środków pochodzących z akcji “Wigilijnego Dzieła
Pomocy Dzieciom” 132 tysięcy złotych. W 2020 r. przewi-
dujemy kwotę podobną - tłumaczy. Dzieci i młodzież otrzy-
mają również wsparcie w postaci programów
stypendialnych (obecnie objętych jest nimi 21 dzieci),
wśród których znajdują się: “Skrzydła”, “Dwa Talenty” oraz
“Otwarty Horyzont”. Siedlecka Caritas wesprze także funk-
cjonowanie wolontariatu najmłodszych dzieci i starszych
uczniów, poprzez Przedszkolne Koła Caritas oraz Szkolne
Koła Caritas.
Część pozyskanej kwoty zostanie w parafiach nawybrane
działania charytatywne. Z kolei 10 groszy z każdej świecy
trafi do Caritas Polska i posłuży nawsparcie dzieci z krajów
BliskiegoWschodu, dotkniętych konfliktami zbrojnymi. SK

Redaguje: LeszekKoper
m@il: redakcja@zyciesiedleckie.pl
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Życie Siedlec

SIEDLCE
7 grudnia dokonano
oficjalnego otwarcia
szpitala tymczasowego
przeznaczonego dla
pacjentów z COVID-19
w Siedlcach.

Działalność placówki zainaugu-
rowano w budynkuMazowiec-
kiego Szpitala Wojewódzkiego.
Do tej pory służył on osobom
potrzebującym rehabilitacji,
jednakw czasach pandemii bar-
dziej przyda się w nowej, oby
tymczasowej formule.
Szpital mieści się przy ul.

księcia Józefa Poniatowskiego
26, w budynku dawnej rehabili-
tacji. Zgodnie z założeniem
w placówce znalazło się 100 łó-
żek, w tym 10 tzw. łóżek respi-
ratorowych. Wszystko odbyło
sięw błyskawicznym tempie, 16
listopada Minister Zdrowia zo-
bowiązał Mazowiecki Szpital
Wojewódzki doutworzenia lecz-
nicy, 4 grudnia została ona ofi-
cjalnie zarejestrowana. Szpital
tymczasowy powstał przy
wsparciu finansowym Banku
Gospodarstwa Krajowego.
Przedsięwzięcie wymagało

wielu działań adaptacyjnych,
począwszy odwymiany instala-
cji teletechnicznej, oświetlenia,
modernizacji wentylacji, popro-
wadzenia nowych tras kablo-
wych, instalacji gazówmedycz-
nych, przez rozbudowę rozdziel-
ni elektrycznych,montażmoni-
toringu, domofonów czy sufi-
tów podwieszanych, na
przystosowaniu sali oddziału
intensywnej terapii kończąc.
- Od połowy listopada praco-

waliśmy praktycznie dzień
i noc, żeby ten szpital był goto-
wy. Dzięki ogromnemu zaanga-
żowaniu pracowników BGK
oraz pracowników szpitalamo-
żemy ruszać do pracy i przyjmo-
wać pierwszych pacjentów.
W trzy tygodnie udało się dosto-
sować istniejący budynek do
wymogów szpitala tymczaso-
wego. Z pomocą Banku Gospo-
darstwa Krajowego udało się

przeprowadzić również proces
rekrutacyjny, dzięki któremu
najbliższy czas nie jest zagrożo-
ny w kwestiach kadrowych -
mówił Marcin Kulicki, prezes
ZarząduMazowieckiego Szpita-
la Wojewódzkiego im. św. Jana
Pawła II w Siedlcach sp. z o.o.
Kulicki dodał również, żema

nadzieję, iż współpraca z Ban-
kiem Gospodarstwa Krajowego
nie zakończy się oddaniem szpi-
tala, ale uda się zrealizować
mnóstwo innych projektów dla
dobra pacjentów.
Standard szpitala tymczaso-

wego nie będzie odbiegał od
standardu innych placówek

medycznych. O dostawy nie-
zbędnego sprzętu zadbała
Agencja Rezerw Materiało-
wych. Dziesięć łóżek respirato-
rowych zostało wyposażonych
w aparaturę niezbędną dowal-
ki z najtrudniejszymi przypad-
kami.
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Udogodnienia dla niepełnosprawnych

Skokochron na wyposażeniu strażaków
GARWOLIN
Komenda Powiatowa
Państwowej Straży
Pożarnej w Garwolinie
otrzymała nowy
skokochron.

Urządzenie do amortyzacji sko-
ków z dużej wysokości przyzna-
ne zostało garwolińskim straża-
kom zawodowym przez Ko-
mendę Wojewódzką PSP w War-
szawie. Realizacja niniejszego
przedsięwzięcia została zaini-
cjowana przez Mazowieckiego
Komendanta Wojewódzkiego
PSP. W związku z wcześniej
przeprowadzoną analizą, głów-

nymi założeniami przyznania
skokochronu były między inny-
mi: konieczność doposażenia
jednostek PSP w sprzęt ratowni-
czy, możliwe do uzyskania
oszczędności finansowe po-
przez minimalizację wydatków
związanych z serwisowaniem
i przeglądaniem ww. sprzętu,
a także wsparcie jednostek w re-
alizacji kluczowych zadań.

Procedura odbiorcza została
podzielona na trzy części pro-
gramowe: szkolenie zorganizo-
wane przez Wydział Logistyczny
KW PSP w Warszawie, przez wy-
konawcę (firmę) danego urzą-
dzenia oraz część techniczną -
odbiór faktyczny skokochro-
nów. W pracach komisji odbior-

czych oprócz władz wojewódz-
kich uczestniczyli również
przedstawiciele dziewiętnastu
komend, którym przydzielono
skokochrony. W pracach komi-
sji uczestniczyli także przedsta-
wiciele KP PSP z Garwolina.

Środki finansowe na zakup
sprzętu pochodziły z Komendy
Głównej Państwowej Straży Po-

żarnej, Komendy Wojewódzkie
PSP oraz środki finansowe zgro-
madzone na funduszu wsparcia
PSP przekazane do jednostek
samorządu terytorialnego
szczebla powiatowego i gmin-
nego, w tym do Starostwa Po-
wiatowego w Garwolinie. AC

Życie Garwolina

Szpital Powiatowy
w Garwolinie staje się
coraz bardziej
przyjazny swoim
niepełnosprawnym
pacjentom.

Osoby niepełnosprawne, które
chcą skorzystać z pomocy szpi-
talnej mogą łatwiej wejść
i wyjść z budynku szpitalnego.
Wejście główne zostało przebu-
dowane poprzez dobudowanie
do schodów pochylni dla pa-
cjentów na wózkach inwalidz-
kich, a także dla osób starszych
wspomagających się o lasce lub
kulach.

W 2019 roku nie było możli-
wości realizacji tego przedsię-
wzięcia ze względów finanso-
wych. W roku bieżącym Staro-

stwo Powiatowe w Garwolinie
przekazało szpitalowi 50 tysięcy
złotych na realizację podjaz-
dów, a szpital z funduszy wła-
snych dołożył 15 tysięcy złotych.
Wspólnymi siłami starostwa
i szpitala podjazdy dla niepełno-
sprawnych udało się wybudo-
wać.

- Do tej pory wejście do szpi-
tala dla osób starszych i niepeł-
nosprawnych prowadziło przez
Szpitalny Oddział Ratunkowy.

Obecnie w okresie pandemii ko-
ronawirusa przejście musieli-
śmy zamknąć. Zresztą zamknię-
ty był czasowo cały SOR. Wyko-
nany przed wieloma laty pro-
jekt remontu głównego budyn-
ku szpitala nie przewidywał, że
powinien powstać ten podjazd.
Również nie przewidziano, że
trakty komunikacyjne Oddziału
SOR nie powinny się krzyżować
z innymi traktami komunika-
cyjnymi szpitala. Po zaleceniach

pokontrolnych Narodowego
Funduszu Zdrowia musieliśmy
zamknąć przejścia między SOR
a resztą szpitala. Dla dobra pa-
cjentów powstała pilna koniecz-
ność wybudowania podjazdu.
Awaryjnym wejściem i wyj-
ściem dla pacjentów jest winda
umiejscowiona na tyłach szpi-
tala, ale mało kto z niej korzy-
stał. Była informacja przy wej-
ściu „B” o windzie, ale widocz-
nie niewielu ludziom chciało się
obchodzić szpital na około. Kie-
dy zostały wprowadzone szla-
bany przy wjazdach, stało się to
jeszcze bardziej uciążliwe. Mu-
sieliśmy jak najszybciej sprawę
rozwiązać. Przy pomocy finan-
sowej starostwa, projekt został
zrealizowany - powiedział kie-
rownik administracyjny Michał
Rękawek. AC

GMINA MIASTKÓW KOŚCIELNY

Pożar w Polargosie
WOziemkówce doszło do pożaruw hali zakładu Polagros
produkującegometalowe elementy ogrodzeniowe.
- O 9.00 w Oziemkówce doszło do pożaru instalacji technolo-
gicznej lakierni, zlokalizowanej w hali produkcyjnej. Pierwsze
działania gaśnicze zostały podjęte przez pracowników zakła-
du. Dwugodzinne działania zastępów straży polegały na poda-
niu prądu piany ciężkiej do wnętrza instalacji oraz
oddymieniu pomieszczenia hali -poinformował rzecznik pra-
sowy komendanta PSP w Garwolinie st. kpt. Tomasz Biernacki.

GARWOLIN

Kolizja na obwodnicy
2 grudnia na obwodnicy Garwolina doszło do kolizji drogo-
wej.
Kobieta jadąca volkswagenem, zmieniając pas ruchu, wymusi-
ła pierwszeństwo i doprowadziła do kolizji z innym pojazdem.
- W efekcie zderzenia nikt nie odniósł obrażeń. Sprawczyni ko-
lizji ukarana została mandatem - poinformował asp. sztab.
Marek Kapusta.

Potrącił kobietę
32-letnimieszkaniec powiatu łódzkiego jadący skodą potra-
cił na przejściu dla pieszych 63-letniąmieszkankę Garwolina.
Zdarzenie miało miejsce na pasach przy alei Legionów. Piesza
z obrażeniami została przewieziona do szpitala. Uczestnicy
zdarzenia byli trzeźwi.

GMINA TROJANÓW

Wjechał na pieszą
WWoli Koryckiej Górnej 23-letnimieszkaniec powiatu lubel-
skiego, kierując samochodem renault, z nieustalonych bliżej
przyczyn, zjechał na przeciwległy pas drogi, najeżdżając na
prawidłowo idącą pieszo 20-letniąmłoda kobietę.
Doznała ona obrażeń ciała i została przetransportowana przez
zespół pogotowia ratunkowego do szpitala. Uczestnicy zdarze-
nia byli trzeźwi. Kierowcy zostało zatrzymane prawo jazdy.

Po pijaku w barierki
Wmiejscowości Skruda 66-letnimieszkaniec powiatu garwo-
lińskiego po pijaku kierował samochodem osobowymmarki
BMW.
Nietrzeźwy stracił panowanie nad pojazdem i uderzył w przy-
drożne barierki ochronne. Przybyli na miejsce funkcjonariusze
policji zbadali alkomatem kierowcę. 66-latek miał niemal 1,5
promila alkoholu w wydychanym powietrzu.

GMINA PARYSÓW

W nieoświetlony rower
I znów samochód okazał sięmocniejszy od rowerzystki.
Przekonać się można było o tym w Parysowie, gdzie poszkodo-
wana została 17-letnia rowerzystka. Ze wstępnych ustaleń poli-
cjantów obecnych na miejscu zdarzenia wynika, że 21-letni
mieszkaniec powiatu garwolińskiego, kierując volkswagenem,
na terenie niezabudowanym, na prostej drodze najechał na ro-
werzystkę.
Dziewczyna nie posiadała przy rowerze wymaganego oświetle-
nia dla jednośladu. Młoda kobieta a obrażeniami ciała została
przewieziona do szpitala. Uczestnicy zdarzenia byli trzeźwi.

GMINA WILGA

Mimo zakazu jeździł pijany
WSkurczy, 33-letnimieszkaniec powiatu garwolińskiego,
kierował audi podwpływem alkoholu.
Probierz wykazał ponad dwa promile alkoholu w wydycha-
nym powietrzu. Jak się również okazało mężczyzna posiadał
dożywotni zakaz prowadzenia wszelkich pojazdów mechanicz-
nych. Jakby mało było tego, to 33-latek poszukiwany był przez
wymiar sprawiedliwości. Niefortunny kierowca został prze-
transportowany do zakładu karnego.

OPRAC. AC

Zima to najcięższy okres dla
bezdomnych. Każdego roku
alkohol plus wychłodzenie
organizmu zbierają obfite
żniwo.

Pierwsze przymrozki za nami.
Osoby bezdomne coraz częściej
poszukują ciepłego kąta, aby cho-
ciaż mogły się przespać. Miejskim
i Gminnym Ośrodkom Pomocy
Społecznej, a także patrolom poli-
cji przybywa coraz więcej roboty.
Nie jest to reguła, ale znaczny pro-
cent osób bezdomnych to amato-
rzy napojów alkoholowych.
W mroźną noc odpoczywając na
ławce w parku, a będąc w stanie
nietrzeźwości można rano już się
nie obudzić.

Policjanci z Komendy Powiato-
wej w Garwolinie rozpoczęli dzia-
łania mające na celu ochronę
osób, które mogą być narażone
na wyziębienie. Apelują do su-
mień mieszkańców naszego po-
wiatu, aby nie być obojętnym i na-
tychmiast reagować, gdy widzimy
osobę potrzebująca pomocy i nie

przechodzić obojętnie wobec sa-
motnych i bezdomnych. - Aby ura-
tować ludzkie życie wystarczy od-
powiednia reakcja. Krótka ocena
sytuacji, rozmowa i wezwanie od-
powiednich służb. Taka prawidło-
wa i społeczna reakcja może ura-
tować ludzkie życie, które jest
wartością największą. Nasi dziel-
nicowi codziennie kontrolują klat-
ki schodowe, dworce, wiaty przy-
stankowe, opuszczone budyni i al-
tanki na ogródkach działkowych.
W ten sposób poszukują osób bez-
domnych, którym natychmiast
należy udzielić fachowej pomocy.
Patrole informują znalezione oso-
by o punktach pomocy, a w razie
pomocy medycznej natychmiast
interweniują, wzywając odpo-
wiednie służby medyczne - infor-
mują policjanci z Komendy Po-
wiatowej policji w Garwolinie.

- W Łaskarzewie widocznej bez-
domności nie ma. Są ludzie, któ-
rym zdarza się zdrzemnąć na
skwerku na ławce, ale wówczas
interweniują służby mundurowe
lub znajomi. Uważam, że jako
mieszkańcy miasta mamy moral-

ny obowiązek reagować, kiedy wi-
dzimy osobę leżącą na ulicy lub
śpiącą na ławce. Nie możemy mó-
wić, że jest to nasz znajomy czy
sąsiad i nie będziemy robić mu
kłopotu. Zróbmy mu ten kłopot
budząc go, bo może okazać się, że
naszemu sąsiadowi uratowali-
śmy życie. Mamy dwa budynki
socjalne, w których zamieszkują
ludzie, którzy nie mogą poradzić
sobie w życiu. Miejski Ośrodek Po-
mocy Społecznej przeznacza spo-
re kwoty pieniężne, szczególnie
w okresie zimowym, aby popra-
wić los tym ludziom. Wiele osób
prawidłowo korzysta z tej pomo-
cy, ale są i tacy, którym MOPS
przywiezie węgiel, a za godzinę już
go nie ma bo zostanie sprzedany
za wódkę. Trudno walczyć z pato-
logiami społecznymi, ale jako wła-
dze miasta dbamy i dbać będzie-
my o naszych mieszkańców - po-
wiedział przewodniczący Rady
Miasta Łaskarzewa. Leszek Bożek.

Każdą informację o ludziach
starszych, samotnych, bezdom-
nych, których nawet nie znamy,
a uważamy, że potrzeba im po-

mocy przekażmy do Miejskich lub
Gminnych Ośrodków Pomocy
Społecznej, albo poinformujmy
odpowiednie służby. - Bardzo nie-
bezpieczne jest przebywanie na
mrozie po spożytym alkoholu.
Rozszerzone naczynia krwiono-
śne na skórze ochładzają się prze-
nosząc z krwią zimno na cały or-
ganizm. Nam wydaje się, że jest
ciepło, a tymczasem organizm
ochładza się. Następuje zwolniony
rytm pracy serca, zwolnione czyn-
ności oddechowe, a co za tym
idzie niedotlenienie i niedokrwie-
nie mózgu. Nasze układy we-
wnętrzne zaczynają pracować na
zwolnionych obrotach, z czasem
zatrzymują się i następuje śmierć.
Hipotermia, szczególnie po alko-
holu jest bardzo niebezpieczna
i przeważnie doprowadza do
śmierci - powiedział specjalista
nefrolog i lekarz medycyny ro-
dzinnej, Piotr Kędzierski. Nie prze-
chodźmy obojętnie, wobec czło-
wieka, bo być może nasza inter-
wencja uratuje mu życie.

ANDRZEJ CIOSEK
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Leszek Koper

Mając na uwadze nieprawdzi-
wość przekazu prowadzonej
dyskusji starostwo wydało
oświadczenie, skierowane do
wszystkich mieszkańców. Poin-
formowano w nim, że 29 paź-
dziernika 2020 r. rada powiatu
jednogłośnie podjęła uchwałę
w sprawie zmian w tegorocz-
nym budżecie, gdzie między in-
nymi zabezpieczono kwotę
w wysokości 175 tys. zł. na za-
kup samochodu osobowego dla
starostwa z przeznaczeniem do
poruszania się nim przedstawi-
cieli władz powiatu i pracowni-
ków urzędu.

- Nie jest tajemnicą, że już po-
przedni zarząd powiatu w mi-
nionej kadencji również widział
potrzebę zmiany pojazdu służ-
bowego ze względów bezpie-
czeństwa. Obecnie używany sa-
mochód Volkswagen Passat zo-
stał zakupiony na początku
2007 r. i ma prawie 14 lat oraz
przebieg 380 tys. kilometrów.
Przy jego eksploatacji pojawiają
się coraz większe problemy i co-
raz częściej ulega awariom, któ-
re wymuszają usuwanie pojaz-
du z drogi, co uniemożliwia
kontynuowanie podróży. Tylko
w 2020 r. wydatki na konieczne
naprawy wyniosły niemal 5000
zł. Pragnąc zapewnić minimal-
ny poziom bezpieczeństwa po-
ruszania się powyższym autem

należy przeprowadzić kolejne
naprawy, których wartość wy-
ceniono na kwotę ponad 8000
zł - czytamy w informacji staro-
stwa.

Podkreślono również, że przy
obecnym przebiegu pojazdu
w każdym momencie może
zajść potrzeba wymiany silnika,
która wiąże się z kolejnymi, bar-
dzo wysokimi wydatkami, sza-
cowanymi nawet na około 20
tys. zł.

- Z powyższych faktów wyni-
ka, że eksploatacja używanego
samochodu Volkswagen Passat
jest nieopłacalna. Wartość auta
ustalona przez rzeczoznawcę
wynosi ok. 4 000 zł, co wyraź-
nie ilustruje, że koszty napraw
koniecznych do wykonania wie-
lokrotnie przewyższają wartość
samochodu. W związku z tym
zarząd powiatu zawnioskował
do rady o zmiany w budżecie
powiatu na 2020 r. celem za-
bezpieczenia środków finanso-
wych w wysokości 175 000 zł na
zakup samochodu służbowego
na potrzeby starostwa powiato-
wego - głosi informacja.

W związku z tym dokonano
rozpoznania rynku i pojawiła
się możliwość zakupu samo-
chodu najprawdopodobniej za
kwotę w wysokości 138 800 zł.
Jest to najniższa oferta za po-
jazd o podobnych parametrach
do dotychczas używanego.

Przedstawiciele marek Skody
i Volkswagena zgodzili się na
przyjęcie w rozliczeniu obecnie
użytkowanego samochodu, co
pomniejszy koszt zakupu nowe-
go o kwotę jego wyceny.

- Aby rozwiać wszelkie wątpli-
wości co do floty pojazdów in-
formujemy, że starostwo dys-
ponuje jeszcze trzema samo-
chodami osobowymi, tj. 19-let-
nimi Oplem Astra i Volkswage-
nem Golf 1.6 oraz 3-letnią Skodą
CityGo. Dwa pierwsze bardzo
wyeksploatowane auta powiat
otrzymał w 2019 r. od innych

urzędów, w których również
służyły jako pojazdy służbowe.
Na chwilę obecną są one pod-
stawowym środkiem transpor-
tu służącym do wyjazdów tere-
nowych pracowników staro-
stwa, a w szczególności Wydzia-
łu Dróg Publicznych. Najmłod-
sza Skoda eksploatowana jest
od trzech lat i wykorzystywana
do celów służbowych przez pra-
cowników urzędu - podsumo-
wuje w swoim piśmie staro-
stwo powiatowe.

Kontrowersjewokół samochodu GMINA BIELANY

Narybek został wpuszczony
To duża atrakcja dla mieszkańców, a przede wszystkim
wędkarzy, z terenu gminy Bielany. Już po raz kolejny zosta-
ły zarybione stawy w Paczuskach oraz w innych miejsco-
wościach. Zakupione zostało ponad pół tony narybku
karasi różnej wielkości. Oprócz stawu w Paczuskach ryby
zostały wpuszczone do stawów w Patrykozach, Kożuchów-
ku, Wyszomierzu, Kowiesach, Rozbitym Kamieniu oraz
Wiechetkach. Karaś szybko rośnie, więc w przyszłym roku
będą większe możliwości wędkowania.

Dla podróżujących
Terenie gminy Bielany pojawiły się nowe przystanki auto-
busowe. W trosce o bezpieczeństwo i komfort mieszkań-
ców Kowies, gmina zakupiła i zainstalowała dwa przy
drodze krajowej nr 63. Ich rodzaj i wielkość został uzgod-
niony z właścicielem drogi, którym jest Generalną Dyrek-
cją Dróg Krajowych i Autostrad.

JABŁONNA LACKA

Odnawialne źródła energii
WUrzędzie Gminy Jabłonna Lacka podpisano umowę na
wykonanie inwestycji dotyczącej dostawy i montażu in-
stalacji kolektorów słonecznych, pom ciepła oraz paneli
fotowoltaicznych.
Jest to związane z realizacją projektu odnawialne źródła
energii w gminach nadbużańskich Jabłonna Lacka, Cera-
nów. W imieniu samorządu gminy Jabłonna Lacka oraz na
podstawie umowy partnerskiej w imieniu gminy Ceranów,
nadleśnictwa Sokołów Podlaski oraz parafii w Wirowie
umowę z wykonawcą podpisał wójt Wiesław Michalczuk
przy kontrasygnacie skarbnik Grażyny Strąk. Z ramienia
wykonawcy umowę podpisał Piotr Szymański - prezes za-
rządu firmy ANTINUS. Umowa została zawarta po przepro-
wadzonej procedurze przetargowej. Zgodnie z umową
zadanie będzie zrealizowane do 30 czerwca 2021 roku.
Wartość zamówienia wynosi 6 150 521,88 zł. Zgodnie z pla-
nowanym harmonogramem prac już w sezonie zimowym
przedstawiciele wykonawcy będą przeprowadzać inwenta-
ryzację u poszczególnych osób, które zgłosiły chęć udziału
w projekcie. W zależności od warunków pogodowych pra-
ce montażowe rozpoczną się na przełomie lutego i marca
2021 roku. Jest to projekt na realizację którego gmina cze-
kała od 2016 roku kiedy to złożony został wniosek o dofi-
nansowanie. 10 maja 2019 roku podpisano umowę
dofinansowania inwestycji z Europejskiego Funduszu Roz-
woju Regionalnego w ramach Regionalnego Programu
Operacyjnego Województwa Mazowieckiego na lata 2014-
2020”. Wartość dofinansowania stanowi 80% wydatków
kwalifikowanych. Ze względu na to, że dokumentacja była
wykonana w 2016 roku należało ją zaktualizować i przeka-
zać do Mazowieckiej Jednostki Wdrażania. Następnym eta-
pem było przygotowanie dokumentacji przetargowej i
zamieszczenie ogłoszenia o przetargu. W ramach inwesty-
cji na terenie gminy Jabłonna Lacka zostanie wykonanych
340 instalacji kolektorów słonecznych, 5 pomp ciepła i 106
instalacji fotowoltaicznych. Na terenie gminy Ceranów 46
instalacji kolektorów słonecznych i 5 instalacji fotowolta-
icznych. Wykonanie inwestycji w znaczny sposób wpłynie
na ochronę środowiska poprzez zmniejszenie emisji dwu-
tlenku węgla do atmosfery. LK

Ostatnio w przestrzeni publicznej pojawiła się informacja dotycząca
zakupu samochodu osobowego dla starostwa powiatowego w Sokołowie
Podlaskim.

Szpital powiatowy z wyposażeniem
SOKOŁÓW
PODLASKI
Duże wsparcie dla sokołowskie-
go SP ZOZ od ministerstwa
zdrowia i wojewody mazowiec-
kiego. Szpital powiatowy jest
jedną z placówek medycznych,
w której leczy się pacjentów
chorych na COVID-19.

Walka z pandemią wymaga
szczególnego przygotowania do
tej roli oraz zachowania i prze-
strzegania określonych środ-
ków bezpieczeństwa. Nie byłoby
to możliwe gdyby nie bardzo
duże wsparcie ze strony rządu
za pośrednictwem minister-
stwa oraz wojewody.

Od samego początku pande-
mii do szpitala w Sokołowie
Podlaskim docierają transporty
niezbędnego wyposażenia
w postaci sprzętu medycznego
oraz środków ochrony osobi-
stej. Przy dostawach bardzo
ciężko pracują między innymi
żołnierze Wojsk Obrony Teryto-
rialnej, którzy pomagają rów-
nież personelowi medycznemu
oraz służą pacjentom, za co na-
leżą im się szczególne podzięko-
wania.

25 listopada wojewoda prze-

kazał środki ochrony osobistej
do szpitala powiatowego, które
dostarczyli na miejsce żołnierze
53 batalionu Wojsk Obrony Te-
rytorialnej wchodzącego
w skład 5 Mazowieckiej Brygady
Terytorialnej. W transporcie
znajdowały się między innymi:
rękawiczki nitrylowe - 50000
szt., ochraniacze na buty - 1000
szt., rękawiczki lateksowe -
50000 szt., fartuchy chirurgicz-
ne - 9000 szt., maski FFP2 -
40000 szt., maski FFP3 - 8000
szt., maski medyczne - 30000
szt., czepki medyczne - 1500 szt.,
kombinezony barierowe - 6000
szt., przyłbice - 1500 szt., gogle -
400 szt.

Równolegle z rządowymi
środkami od wojewody mazo-
wieckiego do sokołowskiego SP
ZOZ docierają dostawy przeka-
zane przez ministerstwo zdro-
wia w celu przeciwdziałania za-
grożeniu epidemiologicznemu
spowodowanemu rozprzestrze-
nianiem się koronawirusa
SARS-CoV-2. Dzięki wsparciu
przekazanemu przez minister-
stwo za pośrednictwem Agencji
Rezerw Materiałowych na pod-
stawie dyspozycji z dnia 20 paź-
dziernika oraz 20 listopada br.
szpital otrzymał między inny-
mi: respiratory - 10 szt., kombi-

nezony barierowe - 8000 szt.,
czepki medyczne - 2000 szt.,
ochraniacze na obuwie - 6000
szt., przepływomierze do tlenu -
30 szt., pulsoksymetry napalco-
we - 20 szt., termometry bezdo-
tykowe - 20 szt., odzież medycz-
na jednorazowa niesterylna -
2000 kpl., maski pełnotwarzo-
we do wentylacji nieinwazyjnej
- 50 szt.

Wartość powyższego wspar-
cia w postaci środków ochrony
osobistej i sprzętu medycznego
otrzymanego w ostatnich
dniach z ministerstwa zdrowia,

nie licząc środków przekaza-
nych przez wojewodę, to ponad
1,8 mln zł.

Zarząd powiatu dziękuje za
wsparcie w postaci niezbędne-
go sprzętu oraz środków ochro-
ny osobistej, pozwalających na
zabezpieczenie personelu SP
ZOZ w Sokołowie Podlaskim,
który z ogromnym poświęce-
niem walczy o zdrowie i życie
pacjentów chorych na CO-
VID–19. Jest to nieoceniona po-
moc w tym bardzo trudnym dla
całego systemu opieki zdrowot-
nej czasie. LK
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Leszek Koper

List prezentujący zasługi senator
Marii Koc dla powiatu oraz bro-
niący ją przed krytyką niektó-
rych autorów ocen zamieszcza-
nychna łamachmediów społecz-
nościowych z pewnością przy-
niósł inne rezultaty niż oczeki-
wali jego inicjatorzy. Okazało się
bowiem, że niewszyscy podziela-
ją oceny podpisanych pod doku-
mentemwójtów i starostówwę-
growskich. Dali oni temuwyraz
w swoich wpisach na różnych
stronach internetowych.Wwięk-
szości z nich krytyczne oceny nie
dotyczą bezpośrednio osoby sa-
mejsenator, a głownie polityki
koalicji, którą reprezentuje. Wi-
dać, żemaleje społeczna akcepta-
cja dla decyzji politycznych i for-
sowanych ustaw odbieranych ja-
ko godzących w interesy kolej-
nych grup społecznych i zawodo-
wych. Dotyczą one
rozgoryczonych wyrokiem Try-
bunału Konstytucyjnego kobiet
oraz takich środowisk jak rolni-
cy, przedsiębiorcy czy pracowni-
cy służby zdrowia. W tej sytuacji
każdy polityk utożsamiający się
z nieakceptowanymi przez duże
grupy obywateli decyzjamimusi
się liczyć z tym, że również on bę-
dzie narażony na różne formy
krytyki. Niewiele pomoże w ta-
kiej sytuacji odwoływanie się do
wcześniejszych zasług czy popar-
cie słowne przedstawicieli miej-
scowej elity urzędniczej i samo-
rządowej. Poddawane ocenie bę-
dą stanowiska zajmowane pod-
czas sejmowych i senackich gło-
sowań, a także publiczne
wypowiedzi w różnychmediach.
Szczególnie te, które są krytyką
poglądów innych niż własne
i partii z której działaniami się
dany parlamentarzysta identyfi-
kuje. Pisałem o tym niedawno
analizując przyczyny rosnącej
krytyki naszych parlamentarzy-
stów ze strony działaczy organi-
zacji rolniczych i kobiecych. Na
podobną jak pani senator kryty-
kę są od kilku tygodni są naraże-
ni inni parlamentarzyści z nasze-
go regionu, ale nie reagują na nią
oni sami oraz ich zwolennicy tak
emocjonalnie jak w tym przy-
padku. Pierwszymprzejawem ta-
kiej emocjonalnej reakcji była
opublikowana na łamach lokal-
nego tygodnika opinia Zarządu
Stowarzyszenia Klasztor Wę-
grów-Centrum Dialogu Kultur
wWęgrowie na tematmanifesta-
cji kobiet węgrowskich 25 paź-
dziernika 2020 r. Chyba na wy-
rost została ona oceniona jako
działanie „skierowane przeciw
senator Rzeczpospolitej Polskiej
Pani Marii Koc oraz księdzu Ro-

mualdowi Koskowi proboszczo-
wi parafii św. Piotra z Alkantary
i św. Antoniego z Padwy w Wę-
growie”. Opisana w artykule
„Węgrów nie śpi?” manifestacja
w oświadczeniu zarządu stowa-
rzyszenia była określona jako
zbiorowe agresywne najścia na
prywatny domsenatorMarii Koc
oraz na probostwow klasztorze,
które „budzą oburzenie miesz-
kańcówWęgrowa”. Dalej wymie-
nia się liczne zasługi pani sena-
tor. W tymoświadczeniu złośliwi
mogą dopatrywać się tego, że
jest to pierwsze, a nie ostatnie
podobne potępienie osób uczest-
niczących w podobnychmanife-
stacjach orazmających inne zda-
nie o osobie i zasługach pani se-
nator. Czytamy bowiemw nim,
że „Zapewne wielu samorzą-
dowców oraz przedstawicieli in-
stytucji i organizacji z powiatu
węgrowskiego z chęcią potwier-
dzi zaangażowanie Pani Marii
przy zabiegach o środki na inwe-
stycje drogowewnaszympowie-
cie, inwestycje i działania sporto-
we, kulturalne, inwestycje zwią-
zane z ochroną środowiska czy
zakup samochodów dla OSP”.
Wymienieni w oświadczeniu sa-
morządowcywydali ostatnio po-
dobnew tonie i treści oświadcze-
nie w którym czytamy: „My, sa-
morządowcy reprezentujący po-
wiat węgrowski nie zgadzamy
się z niesprawiedliwym atakiem
oraz hejtem skierowanym pod
adresem senator RP Marii Koc.
Senator odwielu lat dba o dobro
mieszkańców powiatu węgrow-
skiego, będąc ambasadorem na-
szych spraw na niwie rządowej”.
W dalszej części tego oświadcze-
nia nie są wymienione żadne
przypadki „niesprawiedliwych
ataków”, które wójtowie potę-
piają. Wymienione są za to licz-
ne znanewójtom i starostom za-
sługi senator Marii Koc dla po-
wiatu węgrowskiego. Ekspono-

wane jest udzielone przez sena-
tor „wsparcie dla pozyskania
pieniędzy z Funduszu Dróg Sa-
morządowych, na budowę straż-
nicy PSP wWęgrowie, dla jedno-
stek OSP itp.”. Nie wiemy kto był
inicjatorem powstania obu do-
kumentów, ale chyba nie przewi-
dział negatywnych ich skutków.
Rozbudzone zostały emocje, a
pani senator stała się osobą
w której obronie konieczne stało
się uciekanie do świadectwawój-
tów o jej dokonaniach. Podpisu-
jący opisywany dokument sa-
morządowcy, szczególnie ci któ-
rzy w ramach protestu przeciw-
ko zmniejszeniu wpływów bu-
dżetowych z tytuły podatków
zdecydowali się na udział w akcji
protestacyjnej polegającej na
wyłączeniu oświetlenia zostali
szybko ocenieni przez panią se-
nator. W swojej publicznej wypo-
wiedzi zostali uznani za tych,
którzy nie zrozumieli, że doko-
nywane przez rząd „zmiany
w podatkach mają charakter
prorozwojowy, korzyści z tego
będą na pewno dla wszystkich,
choćwwymiarze bardziej długo-
falowym”. Dlatego też pani sena-
tor uznała samorządowy protest
za akcję, którą nie można „oce-
niać inaczej niż jako czysto poli-
tyczną. To kolejny element walki
samorządów, których włodarze
związani są z opozycją, z rządem.
W ten sposób samorządy, prze-
ważnie związane z Platformą
Obywatelską, chcąwyrazić swoje
niezadowolenie z faktu, że z tytu-
łu wprowadzenia przez rząd tzw.
CIT-u estońskiego i możliwości
ryczałtowego rozliczenia podat-
ku PIT, wpływy z tych podatków
do samorządów zmniejszą się o 1
mld 400 mln zł.”. Na poparcie
swojej oceny, że będzie lepiej niż
było przytacza upowszechniane
przez rząd dane o wzroście do-
chodów podatkowych samorzą-
dów, zwiększeniu dotacji oświa-

towych oraz różnych form
wsparcia finansowego samorzą-
dów ze strony rządu. Jednym tyl-
ko zdaniemwspomina pani se-
nator iżwie, że „koszty też rosną.
Wiem też, że potrzeb jest dużo.
Jednak patrząc obiektywnie, ta-
kichwpływów do budżetów z ty-
tułu podatków samorządy nigdy
niemiały”. Niestety wielu samo-
rządowców nie podziela tych
optymistycznych ocen pani Ma-
rii Koc. Krytycznie został ocenio-
ny także protest samorządow-
ców przeciwko ewentualnemu
wetu polskiego rządu do budże-
tuUnii Europejskiej. Zdaniempa-
ni senator jest ono „konieczne,
abyśmy nie byli w przyszłości
poddawani presji w sprawach
pozatraktatowych. Coraz więcej
państw europejskich buntuje się
przeciwko dyktatowi niemieckiej
prezydencji. Samorządowcy zaś
zamiast wspomóc rząd, osłabia-
ją jego pozycję negocjacyjną, po-
dobnie jak ich koledzy w Parla-
mencie” . Swojąwypowiedź koń-
czy zapewnieniem, że „weto nie
oznacza, że zostaniemy pozba-
wieni środków finansowych
z UE. To nie jestmożliwe. Pienią-
dze będą i będą wolne od jakich-
kolwiek mechanizmówwarun-
kowości”.
Z pewnością węgrowskich sa-

morządowców, a szczególnie sy-
gnatariuszy cytowanego popar-
cia dla pani senator zainteresuje
jej apel do działaczy samorządo-
wych „nie dawajcie się wpląty-
wać w typowo polityczne akcje.
Współpracujcie z rządem, nie
walczcie z nim. Tylko współpra-
ca może bowiem zapewnić na-
szymmałymOjczyznom rozwój,
na którym wszystkim przecież
zależy”. Cytowana wypowiedź
z pewnością wzbogaci wywołaną
oświadczeniemwójtów dyskusję
o dokonaniach i zasługach sena-
tor dla naszego regionu.

Wójtowie dali
świadectwo
Wprzestrzeni publicznej pojawił się kolportowany od kilku dni
dokument określany jako oświadczenie samorządowców powiatu
węgrowskiego.
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Życie Węgrowa
Posłanka interweniuje
POWIAT WĘGROWSKI
Podczas ostatniej sesji rady powiatu węgrowskiego, która
odbywała się zdalne z radnymi połączyła się posłanka Ka-
mila Gasiuk-Pihowicz.
Jej obecność na sesji wynikała z podjętej przez nią inter-
wencji w sprawie konfliktu wokół konkursu na dyrektora
Zespołu Szkół Ponadpodstawowychw Łochowie. Posłanka
jest zaniepokojona sporemwokół zmian na stanowisku
dyrektora oraz kierunkiem, w którym zmierza obecnie
szkoła.
Stwierdziła, że niestety widać w tej sprawie coraz więcej
złej woli i brak chęci rozwiązania kryzysu przez władze po-
wiatu.
- Od kilkumiesięcy zarówno nauczyciele, jak i uczniowie
wraz z rodzicami protestują przeciwko doprowadzeniu do
usunięcia z funkcji dyrektora dotychczasowej wicedyrek-
tor ZSP, a następnie p.o. dyrektora, Ewy Sulowskiej. Zwra-
cają uwagę nie tylko na znakomite kompetencje,
doświadczenie i świetne dotychczasowe zarządzanie szko-
łą przez Ewę Sulowską. Podkreślają również, jak ważna jest
stabilność działania ZSPw czasie epidemii, a zamieszanie
ze zmianami na stanowisku dyrektora w tak trudnym
okresie niepotrzebnie naraża uczniów na dodatkowe pro-
blemy –mówiła Gasiuk-Pihowicz.
Zaznaczyła, że kryzys w szkole trwa już trzymiesiące. Z in-
formacji, które płyną od rodziców, uczniów i nauczycieli,
wynika, że w tym czasie ZSP borykało się z poważnymi
problemami: bardzo często zmieniany plan lekcji i poda-
wany dowiadomości w godzinach późnowieczornych, na-
stępujące po sobie lekcje z tego
samego przedmiotu, liczne i nieadekwatne do kompeten-
cji nauczycieli zastępstwa, brak wydarzeń szkolnych, zakaz
zwalniania uczniów spieszących się na pociąg z kilkumi-
nut ostatnich zajęć czy brak kontaktu dyrektora z
uczniami i nauczycielami.
Jak zaznaczyła cała ta sytuacja negatywnie wpływa namło-
dych ludzi, ich rodziców i pedagogów oraz niszczy renomę
szkoły, która uchodzi za jedną z najlepszychw powiecie
węgrowskim.
Owspólną dyskusję nadwspółpracą i działalnością szkoły
posłanka apelowała już wcześniej. Posłanka Gasiuk-Piho-
wicz uznała za niezadowalającą odpowiedź starostwa,
w której odmówiono zwołania „okrągłego stołu” ws. zaist-
niałego konfliktu w ZSP oraz zawartych zostało wiele nie-
prawdziwych informacji.
Zapowiedziała dalszą interwencję w tej sprawie. LK
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GMINA KAŁUSZYN

Odnaleźli skradziony rower
30 listopada policjanci patrolujący miasto otrzymali sygnał
o kradzieży roweru pozostawionego w rejonie składu węgla.
Natychmiast udali się na poszukiwania. Już kilka minut póź-
niej na jednej z ulic zauważyli porzucony jednoślad, odpowia-
dający opisowi przekazanemu przez pokrzywdzonego.
Mężczyzna dotarł na miejsce, rozpoznał i potwierdził, że to je-
go własność. Policjanci wyjaśniają okoliczności kradzieży
i ustalają osobę odpowiedzialną za ten czyn.

Dachował nissan
2 grudnia na drodze krajowej nr 2 w Piotrowinie doszło do
wypadku.
Kierujący nissanem z nieustalonych przyczyn stracił panowa-
nie nad pojazdem, zjechał na pobocze, uderzył w betonowy
przepust, a następnie dachował. Ranni zostali 2 pasażerowie
samochodu, którzy trafili do szpitali.

GMINA HALINÓW

Tłumaczył, że się pokłócił
2 grudnia na jednej z ulic w Wielgolesie Duchnowskim pa-
trol policji zauważył hondę zaparkowaną na poboczu.
Kiedy mundurowi podjechali bliżej, młody kierowca zaczął się
nerwowo zachowywać, a po chwili oświadczył, że pokłócił się
z dziewczyną i przyjechał na ubocze, by to samotnie przemy-
śleć. Funkcjonariusze dokładnie sprawdzili 21-latka i pojazd.
Wówczas przy drążku zmiany biegów znaleźli srebrne zawi-
niątko z zielonym suszem roślinnym. Substancję zabezpieczo-
no, a mężczyzna trafił na komendę. Tam też przeprowadzono
test, który wykazał, że susz to marihuana. 21-latek usłyszał
zarzut posiadania narkotyku. Przyznał się i dobrowolnie pod-
dał karze grzywny. Grozi mu do 3 lat pozbawienia wolności.

MIŃSK MAZOWIECKI

Zaczęło się od karoserii
Na parkingu jednego z marketów 36-latek porysował karo-
serię samochodu osoby, która nie pozwoliła mu odprowa-
dzić swojego wózka na zakupy.
Chwilę później zaczął uciekać w kierunku dworca PKP. Mińscy
wywiadowcy zatrzymali go, kiedy kładł się na torach kolejo-
wych. Jak się okazało, mężczyzna był nietrzeźwy. Policjantom
tłumaczył, że samochód uszkodził w przypływie złości. Trafił
do policyjnej celi, a kiedy wytrzeźwiał, usłyszał zarzuty. Przy-
znał się i dobrowolnie poddał karze, został też zobowiązany
do naprawienia wyrządzonej szkody (pokrzywdzony oszaco-
wał straty na ok. 600 zł) i pokrycia kosztów postępowania.

Nie ma kurtki i pieniędzy
Jeden z mieszkańców miasta na portalu ogłoszeniowym za-
płacił ponad 400 zł za używaną kurtkę.
Choć wpłacił pieniądze na wskazane konto, do dzisiaj nie
otrzymał zamówionego towaru. Nie dostał także zwrotu pie-
niędzy.

GMINA MIŃSK MAZOWIECKI

Potrącony na pasach
4 grudnia na krajowej „pięćdziesiątce” w Brzózem doszło do
potrącenia.
Jadąca peugeotem Ukrainy potraciła przechodzącego przez
oznakowane przejście dla pieszych mężczyznę. W stanie cięż-
kim trafił do szpitala.

SULEJÓWEK

Wszystko po pijanemu
5 grudnia na ul. Piłsudskiego opel zafira zderzył się z oplem
insignią.
Jak się okazało, kierowca pierwszego z aut, mieszkaniec Sule-
jówka, był nietrzeźwy - alkomat wykazał ponad 1,5 promila al-
koholu we krwi. Stracił prawo jazdy, odpowie też za jazdę
w po pijanemu i spowodowanie kolizji. OPRAC. IR

Kiedy pojedziemy „elektrykiem”?

Wzmacniają otoczenie

MIŃSK
MAZOWIECKI
Mieszkańcy miasta
mieli możliwość
wypróbowania
autobusu
elektrycznegomarki
Mercedes eCitaro.

Od wielu miesięcy miński magi-
strat intensywnie pracuje nad
wnioskiem o dofinansowanie
przez Narodowy Fundusz
Ochrony Środowiska i Gospo-
darki Wodnej zakupu autobu-
sów elektrycznych z programu
„Zielony transport publiczny”.
Dzieki niemu w Mińsku Mazo-

wieckim będą mogły się poja-
wić zeroemisyjne pojazdy do
obsługi komunikacji miejskiej.

W czwartek, 3 grudnia, bur-
mistrz Marcin Jakubowski, za-
stępca burmistrza Krzysztof Mi-
chalik oraz kierownik wydziału
gospodarki komunalnej Rafał
Czerechów odwiedzili, Oddział
Przewozów R-4 „Stalowa - za-
jezdnia”, należący do Miejskich
Zakładów Autobusowych Sp.
z o.o. w Warszawie, gdzie kie-
rownik oddziału Antoni Mro-
czek zaprezentował pojazdy
oraz proces obsługi technicznej.

A to nie koniec, bo dzięki
uprzejmości EvoBus Polska Sp.
z o.o. oraz MZA Warszawa
w ostatnią środę, 9 grudnia,
mieszkańcy miasta będą mogli
przekonać się osobiście o zale-

tach najnowszego autobusu
elektrycznego marki Mercedes
eCitaro oraz wziąć udział
w próbnych przejazdach. Ok.

godz. 12.00 autobus podjechał
na Plac Dworcowy, skąd włączył
się do ruchu na linii M2. IR

GMINA
CEGŁÓW
Ochotnicza Straż
Pożarna wMieni
pozyskała sprzęt do
dezynfekcji. Służy on
nie tylko strażakom,
ale też gminie.

Było to możliwe w ramach pro-
jektu „Z pozytywną energią na
straży bezpieczeństwa miesz-
kańców”. Dzięki niemu OSP
Mienia kupiła opryskiwacz spa-
linowy do dużych powierzchni,
torbę PSP R1 z wyposażeniem,
defibrylator AED, a także ze-
wnętrzną stację do dezynfekcji
oraz dozowniki na płyn dezyn-
fekujący wraz ze stojakami

i płynem.
Od początku listopada w gmi-

nie Cegłów prowadzono dezyn-
fekcje przestrzeni publicznych.
Objęły one m.in.: wiaty na pero-
nie PKP w Mieni i Cegłowie, wiat
przystankowych, placów zabaw
w Tyborowie, Wiciejowie (przy
szkole podstawowej), Cegłowie
(przy przedszkolu publicznym,
Gminnej Bibliotece Publicznej
oraz Placu 5 zmysłów małego
odkrywcy), a także placu rekre-
acji w Mieni.

- Będziemy kontynuować
działania dla dobra naszych
mieszkańców. Dezynfektory ze-
wnętrzne i wewnętrzne będą
przyczyniały się do zmniejsze-
nia ryzyka zachorowań wśród
lokalnej społeczności, a ogólno-
dostępny defibrylator AED za-
pewni bezpośrednią pomoc
w nagłych przypadkach. Torba

medyczna PSP R1 z wyposaże-
niem będzie wykorzystywana
przy wszelkich akcjach ratowni-
czych przez naszych druhów -
mówi Andrzej Rżysko, naczel-
nik OSP w Mieni.

Zakup sprzętu umożliwił
grant pozyskany przez OSP
w ramach programu „WzMOC-
nij swoje otoczenie”, organizo-
wanego przez Polskie Sieci Elek-

troenergetyczne – krajowego
operatora systemu przesyłowe-
go. Na terenie gminy Cegłów
PSE realizują projekt inwesty-
cyjny budowy linii 400 kV po-
między aglomeracją warszaw-
ską a Siedlcami, który wzmocni
bezpieczeństwo energetyczne
i niezawodność dostaw energii
w północnej i północno-
wschodniej Polsce. IR

Redaguje: Leszek Koper
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Życie Mińska

MIŃSK
MAZOWIECKI
Wmińskich szkołach
można wykupić obiady
na wynos. To pomysł
burmistrza Marcina
Jakubowskiego.

- Epidemia to czas trudny,
obarczony wieloma obostrze-
niami i zmianami trybu nauki
czy pracy... Dlatego burmistrz
Marcin Jakubowski zainspiro-
wany działaniami Doroty
Zmarzlak, wójt gminy Izabelin,
i chcąc odciążyć chociaż trochę
rodziców od zajęć domowych,
wprowadza dla uczniów miń-
skich podstawówek, którzy
uczą się zdalnie, możliwość wy-
kupienia szkolnych obiadów na
wynos - poinformował niedaw-
no miński magistrat na swoim

profilu facebookowym, doda-
jąc, że mieszkańcy wykazywali
zainteresowanie podobnym
działaniem.

Obiady wydawane są od
13.00 do 17.00 w szkołach pod-
ległych Urzędowi Miasta (bez

podstawówki salezjańskiej. Wa-
runek to wcześniejsze zgłosze-
nie akcesu przez Dziennik Elek-
troniczny. Akcja spotkała z mie-
szanymi reakcjami.

- Świetny pomysł! Nigdy nie
uda się wszystkim dogodzić,

a przecież obiady nie są przy-
musowe. Ułatwia to nie tylko
tym pracującym poza domem,
ale i tym pracującym zdalnie
codzienne funkcjonowanie.
Ciężko ugotować obiad, gdy
kilka komputerów odpalo-
nych, a kuchnia też wykorzy-
stana do zdalnej nauki/pracy...
- skomentowała jedna z mińsz-
czanek.

Inna internautka nazwała
jednak ten pomysł „masa-
krycznym ze względu na ilość
odpadów”:

- Zakładam że intencje są do-
bre, ale też nikt zapewne nie po
myślał o tym, jaki to będzie
miało wpływ na środowisko.
Czy można porozmawiać

w szkołach aby wydawały posił-
ki do naczyń wielorazowych
które przyniosą uczniowie?
W tym wypadku inni mieliby
szanse brać z nas przykład.
Przykład dobrej ekonomii
i świadomej ekologii. IR
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Odciążyć rodziców
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Policjantka pomogła poszkodowanej

Życie Łosic

ŁOSICE
Wpoprzednim
tygodniu pisaliśmy
o wypadku do którego
doszło w ostatnio
w Pieńkach (gmina
Mordy). Okazało się, że
pierwszą osobą, która
udzieliła pomocy
poszkodowanej 27-
letniej kobiecie- była
łosicka policjantka.

Policyjny profilaktyk z komen-
dy w Łosicach, mł. asp. Edyta
Kowalczyk w drodze na służbę,

była świadkiem zdarzenia dro-
gowego, do którego doszło
w poniedziałek 30 listopada
w Pieńkach. Jadący przed nią
ford wpadł w poślizg, dachował
i zsunął się do rowu.

27-latka kierująca fordem
rozpoczęła manewr wyprzedza-
nia busa, jednak po chwili zmie-
niała zdanie i gdy wracała na
swój pas ruchu wpadła w po-
ślizg, straciła panowanie nad
autem. Samochód dachował
i wpadł do rowu. Sytuacja oka-
zała się tym bardziej niebez-
pieczna, kiedy okazało się - że
kierująca była w ciąży.

Mł. asp. Edyta Kowalczyk bez
wahania zatrzymała się na
miejscu zdarzenia, wybiegła

z samochodu, nawiązała kon-
takt z pokrzywdzoną i z pomo-
cą innych osób pomogła wydo-
stać się z auta. Policjantka zajęła
się pokrzywdzoną. Udzieliła ko-
biecie schronienia w swoim sa-

mochodzie, gdzie cały czas mo-
nitorowała jej stan. Pokrzyw-
dzona została przewieziona do
pobliskiego szpitala. OPR. KU

GMINA PLATERÓW

Nieostrożne wyprzedzanie
W sobotę 5 grudnia w Platerowie, na drodze krajowej nr 19,
kierujący ciężarowym mercedesem nie zachował ostroż-
ności podczas wymijania samochodu ciężarowego marki
renault. W wyniku tej nieostrożności, doszło do zderzenia
pojazdów i uszkodzenia lusterka zewnętrznego w renault.
Kierujący mercedesem odjechał z miejsca zdarzenia. KPP
w Łosicach prowadzi czynności wyjaśniające w tej sprawie.

Podsumowanie zbiórki
W listopadzie na terenie gminy Platerów została przepro-
wadzona zbiórka złomu, z której dochód został przezna-
czony na leczenie Antosi Dąbrowskiej. Pomysł okazał się
wspólnym sukcesem. Na przestrzeni kilku tygodni zebrano
60 ton złomu, wycenionego na kwotę 44 793 zł. Taki wy-
nik nie byłby możliwy gdyby nie aktywność mieszkańców
i sołtysów poszczególnych miejscowości, a także straża-
ków OSP Platerów. - Wspólny trud okazał się naszym ol-
brzymim sukcesem. Jestem bardzo wdzięczna za wasze
chęci i starania, aby pomóc małej Tosi. Proszę o wasze re-
komendacje w sąsiednich gminach, chętnie pomogę im
w przeprowadzeniu podobnych inicjatyw – przyznała na
łamach mediów społecznościowych Małgorzata Ośko,
współorganizatorka zbiórki.

GMINA SARNAKI

Wypadek na dziewiętnastce
W niedzielę 6 grudnia doszło do wypadku na drodze krajo-
wej nr 19 w Sarnakach. Kierujący samochodem marki opel
45-letni mieszkaniec powiatu siedleckiego, zjechał na prze-
ciwny pas ruchu i doprowadził do zderzenia z samocho-
dem marki kia. Tym pojazdem kierował 53-letni
mieszkaniec powiatu wysokomazowieckiego. Kierujący
byli trzeźwi, nikt nie odniósł obrażeń. Sprawca został uka-
rany mandatem.

GMINA OLSZANKA

Płonąca sterta bel
W poniedziałek 30 listopada rozpoczęła się walka straża-
ków z pożarem bel w miejscowości Mszanna. Do pożaru
doszło prawdopodobnie na skutek samozapalenia we-
wnątrz potężnej sterty bel słomy. Blok wewnątrz którego
powstał ogień, liczy ponad 50 tysięcy bel. Składowana
w tym miejscu słoma służyła jako podłoże pod uprawę pie-
czarek. Z pożarem przez kilka dni zmagały się jednostki
OSP z całego powiatu łosickiego i okolicznych powiatów.
Po około tygodniu udało się opanować żywioł i uratować
część bel przed spłonięciem.

MIASTO I GMINA ŁOSICE

Funkcjonariusze oddali krew
Policjanci KPP w Łosicach, którzy przebyli zakażenie CO-
VID-19 - oddali osocze aby pomóc osobom walczącym
z chorobą. Osocze ozdrowieńców może uratować zdrowie
i życie. W odpowiedzi na apel komendanta wojewódzkiego
policji zs. w Radomiu - łosiccy policjanci ozdrowieńcy:
sierż. szt. Krzysztof Godun i st. post. Hubert Kucharczyk,
przystąpili do inicjatywy oddania osocza krwi. Skorzystali
z tej możliwości w Regionalnym Centrum Krwiodawstwa
i Krwiolecznictwa w Białej Podlaskiej. - Osocze jest bezcen-
ne a potrzebujących przybywa, nie możemy być obojętni
– powiedzieli policjanci.

POWIAT ŁOSICKI

Nakrętki dla Tosi
Zbiórka złomu nie była w ostatnim czasie jedyną formą
pomocy Antosi Dąbrowskiej na terenie powiatu łosickiego.
Od początku lipca przed łosickim starostwem zainstalowa-
na została konstrukcja przypominająca serce, do której
można było wrzucać różnego rodzaju plastikowe nakrętki.
Do grudnia udało się organizatorom akcji uzbierać 2410 kg
nakrętek. Pieniądze za uzbierany surowiec zostaną w cało-
ści przekazane na terapię genową dla chorującej na SMA
Tosi. Akcja cały czas trwa - wciąż można wrzucać do meta-
lowego serca kolejne nakrętki. KU

POWIAT
ŁOSICKI
Na początku listopada
stery w łosickim
starostwie objął Janusz
Kobyliński. Przed
nowym starostą wiele
zadań i czas
intensywnej pracy. Na
jakich problemach
w największym stopniu
skoncentrują się
działania starosty
w najbliższym czasie?
O tymwszystkim
włodarz Kobyliński
powiedział nam
w rozmowie.

Dlaczego zdecydował się pan
zgodzić na sprawowanie funk-
cji starosty łosickiego?

Ponieważ jestem osobą, któ-
ra lubi wyzwania oraz chcę się
z nimi zmagać.

Przed powiatem łosickim
wnajbliższym czasie wiele wy-
zwań. Nie od dziś wiadomo, że
oczkiem w głowie starostwa
jest oświata, którawopinii licz-
nych ekspertów jest obecnie
bardzo niedofinansowana.

Pieniądze wydawane przez
powiat na ten cel muszą speł-
niać zarówno wymogi ustawo-
we jak też efektywność, czyli
muszą być zgodne z oczekiwa-
niami mieszkańców i dawać
wymierne efekty. W roku 2020
powiat łosicki przeznaczył na
zadania oświatowe blisko 20
mln złotych, z czego blisko 3,5
miliona złotych była to kwota
brakująca do subwencji z bu-
dżetu państwa.

Pieniądze nie są niestety je-
dynym problem powiatowych
placówek oświatowych.

Młodzież z naszego powiatu
nie chce uczęszczać do naszych
szkół średnich. Blisko połowa
absolwentów klas ósmych z po-

wiatu łosickiego wybiera szkoły
zlokalizowane w innych powia-
tach. Musimy to zmienić. Nie
może być tak, że 27% absolwen-
tów szkół z samych Łosic nie
chce uczęszczać do naszych pla-
cówek. Pragniemy zmienić for-
mę finansowania oświaty. Dla
dobrej oferty, która zaspokaja
potrzeby mieszkańców (czyli
szkoły) chcemy dodać pienię-
dzy, natomiast dla tej której jest
brak zainteresowania - odebrać.
Chodzi oczywiście o pieniądze,
które powiat dokłada ze środ-
ków własnych do subwencji.

Jak sprawić, był młodzież
z Łosic i podłosickich gminwy-
bierała szkoły średnie z terenu
powiatu?

Młodzież musi wiedzieć, że
przy wykształceniu ogólnym,
będzie mogła dostać się na do-
bry kierunek renomowanej
uczelni, a przy wykształceniu
zawodowym otrzyma ofertę do-
brze płatnej pracy. Do tego po-
trzeba partnerów - w pierw-
szym przypadku uczelni wyż-
szych, w drugim dużych zakła-
dów pracy (niekoniecznie z Ło-
sic).

Znaczącą częścią działalno-
ści starostwa jest także infra-

struktura drogowa. Jak pana
zdaniem ulepszyć stan powia-
towych dróg?

Należy poprawić infrastruk-
turę drogową poprzez pozyska-
nie jak największych środków
z różnych programów pomoco-
wych, zarówno ze źródeł krajo-
wych jak i UE. Przetargi powin-
ny być realizowane w taki spo-
sób, żeby nie trzeba było wyko-
nywać robót dodatkowych, któ-
re skutkują podrożeniem
inwestycji i płatnością za te ro-
boty wyłącznie z budżetu po-
wiatu, gdyż wcześniej nie były
ujęte we wniosku o dofinanso-
wanie. Skutkiem takich prak-
tyk, nie możemy realizować du-
żej ilości wniosków, gdyż braku-
je pieniędzy na wkład własny
do składanych projektów.

Ostatnie tygodnie były dla
podlegającego pod powiat ło-
sicki szpitala SPZOZ bardzo
pracowite. W jakim stanie jest
pana zdaniem wspomniana
placówka?

W chwili obecnej najwięk-
szym problem jest brak perso-
nelu medycznego zarówno pie-
lęgniarek jak i lekarzy. Znaczna
ilość osób odeszła z pracy po
przekształceniu szpitala w covi-
dowy. Przychodząc do pracy

w dniu 9 listopada zastałem już
szpital przekształcony w jedno-
imienny. Sprawa ciągnęła się
dość długo, gdyż w pierwszym
etapie były negocjacje SP ZOZ
z NFZ, a dopiero jako ostateczna
była decyzja wojewody. Wyzwa-
niem jest ponowne uruchomie-
nie oddziałów w naszym szpita-
lu po ustaniu pandemii. Dlate-
go szpital musi mieć rezerwę fi-
nansową na ten cel już teraz.

Jakima pan plan na uspraw-
nienie pracy instytucji staro-
stwa powiatowego?

Musi ulec zmianie zarówno
forma jak i tryb załatwiania pe-
tentów w referacie komunika-
cji. Nie może być tak, że kolejki
na załatwienie interesanta są
dwutygodniowe, a w skrajnych
przypadkach nawet dłuższe. To
musi ulec zmianie i poprawie.
Skoro jest to możliwe w innych
powiatach, to w naszym też da
się to zrobić.

Czy sądzi pan, że doświad-
czenie na stanowisku burmi-
strza i radnego powiatowego
pomoże panu w pełnieniu
funkcji starosty?

Zdecydowanie tak!

Został pan starostą w dosyć
trudnym dla samorządówmo-
mencie walki z pandemią CO-
VID-19, która przekłada się na
zdrowie mieszkańców oraz
różnego rodzaju problemy
(choćby z uszczuplonym bu-
dżetem państwa). Nie ma pan
obaw, że przed powiatem łosic-
kim być może najtrudniejsza
zima odwielu lat?

Z pewnością tak, ale skoro
radni zdecydowali się sięgnąć
po moją skromną osobę, liczę iż
temu podołam. Jest to wyzwa-
nie i mandat zaufania.

Czego życzyć panu u progu
nowego etapu kariery samo-
rządowej?

Zdrowia, wytrwałości i siły
aby przezwyciężyć te wszystkie
problemy, o których wspo-
mniałem w tej rozmowie.

ROZMAWIAŁ KAMIL UŁASIUK
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Wyzwanie przyjęte!
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GMINA WOJCIESZKÓW

Mówił, że potrącił dzika
5 grudnia wWojcieszkowie 67-latka z tej gminy potrącił
samochód.
Śmigłowiec LPR
przetransportował
mężczyznę do szpi-
tala w Lublinie.
Dzień później policja
sprawdzała pobliską
miejscowości. W jed-
nym z gospodarstw
natknęła się na
uszkodzonego opla
vectrę. Jedna ze
współwłaścicielek auta, 20-latka, utrzymywała, że miało
kolizję z dzikiem. Tę wersję potwierdził faktyczny właści-
ciel vectry, 28-latek z gminy Krzywda, który wkrótce poja-
wił się na podwórku. Mundurowi nie uwierzyli w jego
historię i zatrzymali młodzieńca. Wtedy przyznał, że fak-
tycznie potrącił pieszego i uciekł, bo nie ma prawa jazdy.
Mundurowi ustalili, że aktualnie obowiązuje go już kolejny
sądowy zakaz prowadzenia pojazdów mechanicznych, był
kilkakrotnie karany, a na dodatek ma do odsiadki pół roku
za jazdę po pijanemu i 50 dni za naruszenie zakazu sądo-
wego. 28-latek trafił do policyjnej celi, zaś jego auto zabez-
pieczono. Stwierdzono wtedy, że vectra ma na liczniku
ponad tysiąc kilometrów mniej, niż wykazało badanie
w marcu. Mężczyzna usłyszał zarzuty. Czeka go więzienie.

ŁUKÓW

Dilowali - posiedzą
Policja i prokuratura prowadziły śledztwow sprawie
handlu narkotykami, o który podejrzewałym.in. 2mło-
dzieńców z Łukowa.
Jednego z nich, 21-latka, funkcjonariusze zatrzymali
w podmiejskim hotelu. W jego pokoju znaleźli ponad 0,5
kg mefedronu, wagę i kilkanaście tysięcy złotych ze sprze-
daży narkotyków. Młodzieniec usłyszał zarzuty. Grozi mu
nawet do 12 lat więzienia. W tym samym czasie w ręce kry-
minalnych wpadł jego 22-letni kompan, sprzedający nar-
kotyki m.in. małoletnim. Jemu grozi nawet do 15 lat
pozbawienia wolności. Na początku grudnia sąd zdecydo-
wał, że obaj spędzą w areszcie tymczasowym co najmniej 3
najbliższe miesiące. Policja nie wyklucza kolejnych zatrzy-
mań w tej sprawie.

Chciał się pozbyć kłopotu
6 grudnia patrol policji zauważył na ul. Kościelnejmłode-
gomężczyznę bezmaseczki zasłaniającej usta i nos. 23-
latek nie potrafił wytłumaczyć, dlaczego jej niema, ale
przyjąłmandat.
Mundurowi zauważyli, że nerwowo się zachowuje i chce
szybko zakończyć rozmowę, poprosili go więc o opróżnie-
nie kieszeni. 23-latek wykonał polecenie, ale w pewnej
chwili wyrzucił do pobliskiej studzienki kanalizacyjnej ja-
kieś zawiniątko i zaczął uciekać w kierunku pobliskiego
osiedla. Policjanci szybko go zatrzymali i wyjęli porzucone
przez niego zawiniątko. W kawałku aluminiowej folii zawi-
nięta była „działka” marihuany. Mężczyzna tłumaczył, że
już wcześniej miał „problemy za narkotyki”. Został zatrzy-
many, grozi mu do 3 lat więzienia.

Zamiast komórki...
Pod koniec listopada 15-latek z Łukowa zamieścił na jed-
nym z portali ogłoszenie, informujące o chęci zamiany
telefonu na innymodel. Po kilku dniach dostał smsa od
zainteresowanegomieszkańca okolicSzczecina.
Mężczyzna zaproponował wymianę aparatu, więc chłopiec
wysłał pod wskazany adres swoje urządzenie. Kiedy dotar-
ła do niego przesyłka zwrotna, okazało się, że został oszu-
kany. W paczce było pudełko po smartfonie, tyle że ze...
świeczką i kamieniem szlifierskim. Chłopiec i jego mama
próbowali kontaktować się z oszustem, ale bezskutecznie.
Postępowanie w tej sprawie prowadzi policja. Za oszustwo
grozi do 8 lat więzienia. OPRAC. IR

Zgłoś mistrza profilaktyki
ŁUKÓW
Tylko do 11 grudnia
można zgłaszać
kandydatury do
kolejnej edycji
konkursu na
„Profilaktyka Roku”,
organizowany przez
Miejską Komisję
Rozwiązywania
Problemów
Alkoholowych.

Jak informuje łukowski magi-
strat, tytuł i nagrodę otrzyma
osoba, której działania przyczy-
niają się w sposób znaczący do
realizacji zadań zapisanych
w „Miejskim Programie Profi-
laktyki i Rozwiązywania Proble-
mów Alkoholowych oraz Prze-
ciwdziałania Narkomanii dla
Miasta Łuków na 2020 rok”.

- Działania o których mowa,
powinna cechować: kreatyw-
ność, zaangażowanie, znajo-
mość potrzeb środowiska lokal-
nego, efektywność (mierzona

pozytywnym przyjmowaniem
przez adresatów) oraz umiejęt-
ność współdziałania z innymi -
precyzuje Tomasz Goławski,
kierownik Referatu Promocji
w Wydziale Zarządzania Projek-
tami i Promocji Urzędu Miasta
Łuków.

Kandydaturę do tytułu nale-
ży zgłaszać na formularzu, któ-
rego można pobrać ze strony
internetowej Komisji (www.ko-
misja.lukow.pl) oraz ze strony
magistratu (www.lukow.pl).
Uzupełnione formularze powin-

ny trafić na adres: Miejska Ko-
misja Rozwiązywania Proble-
mów Alkoholowych w Łukowie,
ul. Zdanowskiego 15, 21-400 Łu-
ków (pokój nr 3, na parterze),
do dnia 11 grudnia 2020 r. O ich
rozpatrzeniu decydować będzie
data wpływu.

Wynik postępowania kon-
kursowego będzie ogłoszony na
stronie internetowej www.ko-
misja.lukow.pl, a także na
www.lukow.pl. IR

Redaguje: LeszekKoper
m@il: redakcja@zyciesiedleckie.pl
tel. 795 541 361
www.zyciesiedleckie.pl
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ŁUKÓW
To już pewne: nabór
do pierwszego
miejskiego żłobka
w Łukowie rozpocznie
się w styczniu
przyszłego roku.

Przypomnijmy: Urząd Miasta
pracował nad projektem utwo-
rzenia i wyposażenia żłobka
miejskiego od ubiegłego roku.
Wtedy Wydział Promocji oraz
Wydział Inwestycji przygoto-
wały i złożyły odpowiednie do-
kumenty w ramach realizowa-
nego przez Ministerstwo Rodzi-
ny, Pracy i Polityki Społecznej
programu „MALUCH+”. Łuków
aplikował o ponad 1,5 mln zł.

Szybki start
Że te starania były skuteczne,

okazało się w styczniu 2020 r.,
kiedy resort opublikował listę
ofert zakwalifikowanych do
otrzymania dofinansowania.
Całkowity koszt łukowskiego
żłobka oszacowano wówczas
na 1,98 mln zł. Aż 1,584 mln zł
z tej kwoty miała wynieść dota-
cja, a 396 tys. zł - wkład własny
miasta.

Promesy na realizacje inwe-
stycji w ramach programu „Ma-
luch+” wręczone zostały
w Urzędzie Wojewódzkim w Lu-
blinie w 17 lutym. Burmistrz
Piotr Płudowski odebrał symbo-
liczny dokument z rąk wicemi-
nister rodziny, pracy i polityki
społecznej, wojewody lubelskie-
go, wicewojewody oraz posła
Sławomira Skwarka.

Jak wtedy mówił, żłobek to
odpowiedź na zapotrzebowanie
młodych łukowskich rodziców,
którzy borykają się z proble-
mem, gdzie i z kim zostawić
małe dziecko. To szczególnie
ważne dla ambitnych mam,
które chcą wracać do pracy i re-
alizować się zawodowo.

Prace projektowe budynku
ruszyły już w lutym. Zapowie-
dziano też wtedy, że przetarg na
roboty budowlane i wyposaże-
nie żłobka zostanie ogłoszony
niezwłocznie po uzyskaniu po-
zwolenia na budowę.

Powtórzony scenariusz
W kwietniu Piotr Płudowski

poinformował na Facebooku, że
miasto posiada kompletny pro-
jekt budowlany żłobka i prawo-
mocne pozwolenie.

- Te 2 dokumenty pozwalają
nam na to, aby już w przyszłym
tygodniu ruszyć z procedurami
związanymi z zamówieniem
publicznym na budowę. Wy-
dział Inwestycji oraz Wydział
Zamówień Publicznych będą
pracować nad przygotowaniem
tego wniosku. Kiedy będzie on
gotowy, niezwłocznie rozpocz-
niemy procedurę wyłonienia
firmy, która wybuduje dla nas
ten ten żłobek - zapowiedział.

Niecały miesiąc później poin-
formował, że zainteresowanie
było bardzo duże.

- Jak się jednak okazało, ofer-
ta najtańsza, czyli najkorzyst-
niejsza z punktu widzenia fi-
nansowego, jest wyższa, niż
pierwotnie zakładał kosztorys
inwestorski - wyjaśnił bur-
mistrz. - Powtórzył się więc sce-
nariusz, który był chociażby
w gminie Łuków czy w gminie
Adamów. Tam też, jeśli chodzi
o budowę tego typu obiektów,
okazywało się po otwarciu
ofert, że jest drożej.

Wyszli naprzeciw
Jednocześnie włodarz Łuko-

wa zapowiedział, iż na majowej
sesji zwróci się do rady miasta
z prośbą o zwiększenie finanso-
wania tego zadania o nieco po-
nad 400 tys. zł.

- Uważam, że z demograficz-
nego punktu widzenia ta inwe-
stycja jest niezwykle potrzebna
w naszym mieście. Jeśli chcemy,
żeby ludzie u nas mieszkali, że-

by młode mamy po kilkumie-
sięcznym czy rocznym okresie
bycia z dzieckiem wracały do
pracy i chciały być aktywne za-
wodowo, to taka usługa musi
być im po prostu zaproponowa-
na. To jest wyjście naprzeciw
oczekiwaniom naszych miesz-
kańców - podkreślił.

Na sesji dofinansowanie do
budowy żłobka znalazło się
wśród zaproponowanych przez
burmistrza zmian w budżecie
miasta. Przed obradami los tych
poprawek był niepewny, bo do-
tąd radni Prawa i Sprawiedliwo-
ści oraz Przymierza dla Ziemi
Łukowskiej zwykle głosowali
przeciwko burmistrzowi Płu-
dowskiemu. Zgłoszone zmiany
także spotkały się z ostrą kryty-
ką, ale ostatecznie - dzięki wyła-
maniu się z klubowej dyscypli-
ny wiceprzewodniczącego Jaro-
sława Oklińskiego z PiS - zostały
przyjęte.

Umowa i roboty
W czerwcu Piotr Płudowski

podpisał z warszawską firmą
TENEO umowę na budowę żłob-
ka miejskiego przy ul. Piłsud-
skiego w Łukowie wraz z wyko-
naniem niezbędnej infrastruk-
tury technicznej i robót towa-
rzyszących za 2.151.048,46 zł. Jej
przedmiotem był 1-kondygna-
cyjny, wolnostojący, niepod-
piwniczony budynek z funkcją
użytkową dla 48 dzieci o po-
wierzchni zabudowy ok. 430
m2 i kubaturze 2.187 m3. Umo-
wa dotyczyła też budowy ze-
wnętrznej infrastruktury towa-
rzyszącej, w tym zjazdu na
działkę, ogrodzenia, utwardze-

nia terenu, przyłączy i instalacji
doziemnych oraz pozostałych
elementów zagospodarowania
terenu przewidzianych projek-
tem. Przewidziano również
przebudowanie zewnętrznych
schodów i tarasów istniejącego
już na tej działce budynku
Przedszkola Miejskiego nr 2.

Bezpośrednio po podpisaniu
umowy przekazano wykonaw-
cy plac budowy. Firma rozpo-
częła prace w połowie czerwca.

Gotowynamaluchy
Zakończono je, zgodnie z pla-

nem, w połowie listopada. Pod
koniec miesiąca rozpoczęły się
odbiory techniczne budynku.
Więcej szczegółów w tej sprawie
burmistrz Płudowski zdradził 4
grudnia podczas tradycyjnego
spotkania z mieszkańcami na
Facebooku.

- Procedury odbiorowe miej-
skiego budynku żłobka zakoń-
czyły się pozytywnie. Teraz je-
steśmy na etapie końcówki wy-
posażania jej w meble, zabawki,
sprzęt biurowy i wszystko to, co
musi być w miejscu, gdzie już za
kilka tygodni pojawią się nasze
pociechy - poinformował.

Odniósł się też do pytań
mieszkańców o to, kiedy ma
być przeprowadzony nabór do
placówki.

- Nabór zostanie ogłoszony
już na początku stycznia. Mam
nadzieję że już pod koniec stycz-
nia pojawią się tam pierwsze
dzieci, a ściany tego budynku
usłyszą ich moc i siłę - zakoń-
czył. IR
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Finał zgodnie z planem
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Konkurs
piosenki

Recytatorzy
na podium

Jak spędzam
wolny czas?

ŁUKÓW
WTrzciance (woj.
wielkopolskie) odbył się
X Jubileuszowy
Ogólnopolski Konkurs
Recytatorski im. Romana
Brandstaettera „Wyjście
z cienia” w formule on-
line.

Po eliminacjach wstępnych
z 45 zgłoszonych nagrań kon-
kursowych nominowano do
finału 12 prezentacji wideo
w kategorii młodzieżowej i 12
w kategorii dorosłych. Mło-
dzież recytatorską z Łukow-
skiego Ośrodka Kultury repre-
zentował Kacper Siwiak, który
zajął I miejsce w kategorii
młodzieżowej.

Konkurs w Trzciance to bar-
dzo prestiżowe ogólnopolskie
wydarzenie, które skupia elity
recytatorów z całej Polski oce-
nianych przez profesjonalną
Komisję Artystyczną. W tym
roku przewodził jej prof. dr
hab. Krzysztof Skibski z Wy-
działu Filologii Polskiej i Kla-
sycznej Uniwersytetu Adama
Mickiewicza w Poznaniu
a członkami byli - Zuzanna Sa-
porznikow, aktorka Teatru
Narodowego w Warszawie, ab-
solwentka warszawskiej Aka-
demii Teatralnej im. Aleksan-
dra Zelwerowicza i Mikołaj Ku-
backi, absolwent Wydziału Ak-
torskiego Akademii Sztuk Te-
atralnych im. St.
Wyspiańskiego w Krakowie,
obecnie w zespole krakow-
skiego Teatru Starego. Oboje
są laureatami trzcianeckiego
konkursu a w tym roku przy-
szło im stanąć po przeciwnej
stronie. Do tej elitarnej grupy
dołączył recytator z Łukow-
skiego Ośrodka Kultury.

Kacpra do konkursu przy-
gotował instruktor ŁOK ds. re-
cytacji i teatru Sławomir Żył-
ka. Jego praca również została
doceniona przez jury i otrzy-
mał on nagrodę instruktor-
ską.

Warto także wspomnieć
o sukcesach Macieja Radomy-
skiego i Julii Semczuk w Woje-
wódzkim Jesiennym Konkur-
sie Recytatorskim w Lublinie,
który przebiegał pod hasłem
“Egzamin z życia”. W kategorii
szkół podstawowych trzecie
miejsce przypadło Maciejowi
Radomyskiemu, a Julia Sem-
czuk została wyróżniona
w kategorii szkół średnich.
Oprócz tej dwójki laureatów
w konkursie wzięli udział rów-
nież inni recytatorzy Łukow-
skiego Ośrodka Kultury: Ana-
stazja Sadło, Julia Osiak, Anna
Rokicka, Lena Aleksandrowicz
oraz Maksyminial Zdanowski.
oprac. KS

POWIAT
WĘGRÓW
Samorządowa Szkoła
Podstawowa im.
Powstańców
Styczniowych
w Ruchnie zaprasza do
udziału w konkursie
piosenki świątecznej.

Konkurs odbywał się będzie
w formie zdalnej ze względu na
panującą sytuację epidemiolo-
giczną w Polsce. Uczestnicy
przesyłać będą na wskazanego
maila nagrane przez siebie
świąteczne piosenki, pastorałki
lub kolędy, które następnie zo-
staną umieszczone na kanale
YouTube.

Jury wyłoni zwycięzców
w trzech kategoriach wieko-
wych: przedszkole, szkoła pod-
stawowa, klasy I-IV, klasy V-VIII.
Przewidziana jest także specjal-
na nagroda dla twórcy filmu,
który zbierze największą liczbę
polubień.

Zasięg terytorialny konkursu
to powiaty: węgrowski, soko-
łowski, łosicki, siedlecki i gar-
woliński.

Na zgłoszenia organizatorzy
czekają od 6 grudnia do 6 stycz-
nia. Więcej informacji pod adre-
sem konkurspiosenkiswiatecz-
nej@gmail.com. KS

GMINA
SKÓRZEC
Pomimo zawieszenia zajęć
przezWojewodę
Mazowieckiego
wWarsztacie Terapii
Zajęciowej w Skórcu odbył
się Konkurs Plastyczny pt.
Jak spędzamwolny czas.
Konkurs skierowany był do
uczestnikówWTZ
w Skórcu.

Jury w składzie: przewodnicząca -
Kierownik WTZ w Skórcu Beata
Mańkowska oraz członkowie: in-
struktor terapii WTZ w Skórcu Bo-
żena Gryczewska, fotoreporter
Życia Siedleckiego Janusz Mazu-
rek oraz uczestnik zajęć klubo-
wych WTZ Przemysław Wereda,
dokonało wyboru najlepszych
prac.

Agnieszka Świtek, Agnieszka
Wyrębek Marek Bąbiak wyróżniło
ponadto prace następujących
osób: Renaty Lewandowskiej, Mo-
niki Parapury, Mariusza Pilicha,
Ewy Jończak, Rafała

Pieniążka, Edyty Rawy, Ilony
Zawadzkiej, Sebastiana Kiełczy-
kowskiego oraz Piotra Sztrubela.
Nagrody dla wyróżnionych
uczestników zostaną przekazane
w najbliższym czasie. KS

POWIAT
SIEDLECKI
Agata Kornhauser-
Duda spotkała się
zdalnie
z mieszkańcami Domu
Dziecka w Kisielanach.

Podopieczni Domu Dziecka
opowiedzieli Pierwszej Damie
o tym, jak wygląda ich co-
dzienność oraz nauka zdalna.
Podzielili się także swoim i pa-
sjami, które mogą realizować
nie tylko podczas wspólnych
zabaw na świeżym powietrzu,
zawodów sportowych czy zajęć
na siłowni, ale też podczas wy-
cieczek, zimowisk i kolonii. Jak
mówili młodzi ludzie, tych
ostatnich brakuje im szczegól-
nie w czasie trwającej pandemii.
Dzięki stałej współpracy z Fun-
dacją Dobrych Inicjatyw wycho-
wankowie korzystają z warszta-
tów i programów edukacyjnych
prowadzonych na terenie fun-
dacji, a obecnie w formie zdal-
nej. Podczas rozmowy z Pierw-
szą Damą młodzi ludzie mówili
o warsztatach z zakresu zarzą-
dzania projektami społecznymi,
robotyki i zdrowego żywienia.
Rozmowa toczyła się również
wokół nauki zdalnej i spraw-
dzianów oraz planów dzieci
i młodzieży na spędzenie ferii.
W kameralnych warunkach ła-

twiej o zapewnienie podopiecz-
nym poczucia bezpieczeństwa
i rodzinnego ciepła, dlatego pla-
cówka podzielona jest na dwie
lokalizacje: Dom na Zielonym
Wzgórzu i Dom nad Liwcem.
W każdym z nich mieszka po 14
dzieci. Pierwsza Dama pytała
o przygotowania do Świąt, o li-
sty do św. Mikołaja i marzenia
na nowy rok. Małżonka Prezy-
denta wyraziła nadzieję, że
wszystkie się spełnią, życzyła
wszystkim także zdrowia, opty-
mizmu i spokoju.

Biało-Niebieski Mikołaj
Jak doszło to tego spotkania?
Wszystko dzięki akcji “Biało-Nie-
bieski Mikołaj” zorganizowanej
przez kibiców, zarząd MKP Po-
goń Siedlce oraz przez MKS Po-

goń Awenta Siedlce. Podczas te-
go przedsięwzięcia zbierane są
środki pieniężne, chemia, ko-
smetyki, zabawki i słodycze na
Dom Dziecka w Kisielanach.
Pierwsza Dama zainteresowała
się akcją. Wysłała od siebie pre-
zenty oraz połączyła się z mło-
dzieżą z Kisielan online.

Nie tylkoKisielany
Dzieci z SOS Wioski Dziecięcej
w Siedlcach spotkała miła nie-
spodzianka. Nie był to Mikołaj
z prezentami, ale wirtualna wi-
zyta Roberta Lewandowskiego
w ich domu. Podczas łączenia
online z wychowankami stowa-
rzyszenia SOS Wioski Dziecięce
piłkarz znalazł się w ogniu py-
tań. Kapitan polskiej drużyny
narodowej złożył też dzieciom

świąteczne życzenia.
Z materiału zrealizowanego
przez TVP3 Warszawa dowiadu-
jemy się, że kapitan reprezenta-
cji Polski w piłce nożnej życzył
dzieciom wspaniałych świąt
i spełnienia wszelkich marzeń. -
Przede wszystkim, żebyście nie
poddawali się w swoim życiu,
niezależnie, czy prywatnym czy
zawodowym bo na pewno i wie-
le przeszkód na waszej drodze
będzie. Żebyście nigdy nie pod-
dawali się, wierzyli, że robicie
dobrze i pomimo, że ktoś wam
powie coś innego, to żebyście
mieli wewnętrzny spokój i wia-
rę w sukces i wiedzieli, że speł-
nicie swoje najskrytsze marze-
nia - mówił do dzieci Robert Le-
wandowski. OPRAC. KS

Niebiesko-biały Mikołaj
i Pierwsza Dama

Bogata oferta CKiS online Na kanale Youtube CentrumKultury i
Sztukiw Siedlcachmożna było oglądać
na żywokoncert zespołu VIBRANT.
Zespół pochodzi z Siedlec, powstał
w połowie 2013 r. na zgliszczach
formacji Outside. Dotychczas nagrał
i samodzielniewydałmiędzy innymi
debiutancką płytę „The hell is around
me”, której premieramiałamiejsce 31
października 2015 r. Sam zespół określa
swojąmuzykę jako hell rock.
Wobecnym składziewokalistą
i gitarzystą jest LeszekKowalik, na basie
gra PrzemysławPałdyna, na drugiej
gitarzeDaniel Popek i na bębnach
Robert Protasewicz. Dla fanów
mocniejszych brzmień zespół
przygotował blisko godzinny koncert.
Na stronie siedleckiego CentrumKultury
i Sztuki czeka na odbiorcówbogata
oferta. 10 grudnia odbył się koncert
zespołuKardamon. Przed nami jeszcze
spektakl online “Halo, HaloMikołaju”
wwykonaniu Agencji Artystycznej
TheArt zMysłowic - odbędzie się on 13
grudnia.
17 grudnia zaś na żywo ze Sceny
TeatralnejMiasta Siedlce kolędy
zaśpiewaKatarzyna Żak
wakompaniamencie gitarWitolda Cisło.
25 grudnia odbędzie się retransmisja
koncertu “Radość dzielenia”.
Najpiękniejsze polskie kolędy
i pastorałki wwykonaniuOrkiestry
Wojskowejw Siedlcach, solistówTeatru
Es oraz ChóruMiasta Siedlce.Wszystkie
wydarzenia dostępne będą na kanale
YouTube CentrumKultury i Sztuki,
Facebooku instytucji i stronie oficjalnej.

KS

Ciesz sięwżyciudrobiazgami, boktóregośdnia
możesz spojrzeć za siebie i zobaczyć, że były to
rzeczywielkie.

Robert Brault
Życie z kulturą
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Prezydent

Miasta Siedlce                 Siedlce, 2020.12.03                                                                     

OBWIESZCZENIE

o

Na podstawie art. 39 w z art. 46 z dnia 03  2008 r.  
o informacji o i jego ochronie,  -
stwa w ochronie oraz o ocenach  na 
(Dz. U. z 2020 r., poz. 283, z . zm.) w z Nr XXX/567/2013 

Miasta z dnia 26 2013 r. w sprawie do
i zagospodarowania 

o do

z -

Uwagi i w w sprawie strategicznej -
nia na w art. 54 3  

do Miasta do w formie papierowej
na adres: 2, 08-110 w formie
za Podawczej Miasta e-PUAP: 

.
Organem do rozpatrzenia i  jest 

przetwarzania
jest na stronie internetowej miasta, w Informacji -

PREZYDENT MIASTA 

w godzinach od 8oo do 15oo.

Prezydent Miasta 
 Siedlce
PB.6721.4. 52 .2014

OBWIESZCZENIE

ZAWIADAMIAM

Prezydent Miasta

w

Kontakt tel: 

795 541 362, 25 632 79 77,

mail: ogloszenie@zyciesiedleckie.pl

eprasa.pl a76547bb8d

mailto:redakcja@zyciesiedleckie.pl
mailto:ogloszenie@zyciesiedleckie.pl
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WÓJT GMINY SIEDLCE

WÓJT GMINY SIEDLCE 
HENRYK BRODOWSKI

WÓJT GMINY SIEDLCE

WÓJT GMINY SIEDLCE 
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ŻYCIE NA
WESOŁO :)

Na budowie majster mówi
do nowego:

- Idź młody, kup małpkę.
Nowy:
- A co to jest małpka?
- Masz rację, weź pół litra...

Słyszałem, że się ożeniłeś.
- Tak jakoś wyszło.
A do kogo jest podobna

Twoja żona?
- Wszyscy mówią że do Mat-

ki Boskiej.
Jak to? Masz jej zdjęcie?
- Mam, zobacz!
O Matko Boska!!!!!!

- Kochanie, jak wrócisz
z pracy będę leżała nago w łóż-
ku.

- Dzieci zostają dziś u dziad-
ków?

- Tak
- Świetnie. Położę się w ich

pokoju.

Żołnierzu co będzie, jeśli ku-
la odstrzeli wam ucho? - Będę
gorzej słyszał. - A jeśli odstrze-
lą Ci drugie ucho? - Nic nie bę-
dę widział. - A to dlaczego? - Bo
mi hełm na oczy spadnie.

Dwaj górale kłócą się kto
jest silniejszy
- ja 300kg
- ja400kg
- ja 500KG
JEDEN WPADŁ DO WODY

I KRZYCZY
- JA TON
- A JA DWIE

Idzie pijany Kowalski przez
ulicę. Raz się zaśmieje raz po-

macha ręką. W końcu podcho-
dzi do niego jakiś facet i pyta:

-Co pan sie tak śmiejesz?
-Opowiadam sobie dowci-

py.
-A dlaczego machasz pan rę-

ką?
-Bo niektóre już znam

Przychodzi babeczka do
mięsnego, przygląda się mro-
żonym kurczakom.

Wybiera, przekłada, miesza
lecz nie znajduje dostatecznie
dużego.

Woła ekspedientkę:
- Jutro będą większe?
- Nie, kurna, nie będą. Są

martwe.

Kobieta dzwoni do radia
i mówi:

- Znalazłam portfel, a tam
3000zł, czek na 10 tys. euro.
Portfel jest pana Stanisława
Kowalskiego zamieszkałego
przy ul. Czerskiej 10 w Wa-wie.
I mam gorącą prośbę... proszę
panu Stasiowi puścić jakąś faj-
na piosenkę ode mnie.

Kilka zdumiewających - wg
statystyków, faktów o nas:

Potrzebne jest 7 sekund, że-
by jedzenie z ust przeszło do
żołądka.

Ludzki włos wytrzymuje ob-
ciążenie 3 kg.

Długość męskiego przyro-
dzenia jest równa 3-krotnej
długości kciuka.

Kość udowa jest tak twarda
jak cement.

Serce kobiety bije szybciej
niż mężczyzny.

Na każdej stopie mamy ok.
biliona bakterii.

Kobieta mruga dwa razy
szybciej od mężczyzny.

Używamy 300 mięśni tylko
po to, żeby utrzymać równo-
wagę jak stoimy.

Kobiety już dawno przeczy-
tały ten tekst!!!

Mężczyźni w dalszym ciągu
oglądają swój kciuk...

Rozmawiają dwaj koledzy:
-Chcesz jagodzianke ?
-A z czym ?
-Chyba z truskawkami.

Wychodzi pijany facet z ba-
ru i zatrzymuje taxówkę.
Wsiada i mówi:

- Do domu prosze!
-Dobrze do domu ale gdzie?-

odpowiada taxówkarz
-Do domu prosze!!-krzyczy

pasażer
-Dobrze do domu ale gdzie?-

ponownie pyta kierowca
-Do domu prosze!!-nadal

krzyczy
-Dobrze do domu ale kon-

kretnie gdzie?-zapytał poraz
ostatni kierowca

-Konkretnie do dużego po-
koju!!!

Przychodzi chłop na policję
i mówi:

- Chciałbym zgłosic zaginię-
cie teściowej.

Policjant się pyta:
- Od kiedy teściowej nie ma?
- Od miesiąca.
- To czemu pan przyszedł

dopiero teraz??
- Bo ja w ten cud nie mogę

w dalszym ciągu uwierzyc!!!

Do egzaminatora lubelskie-
go WORD-u (Wojewódzki Ośr.
Ruchu Drogowego) podchodzi
facet:

- Wie pan, jutro mój syn
zdaje egzamin na prawo jazdy.
Ale pewnie nie zda.

- A zakłada się pan o trzy ty-
siące, że zda? - odpowiada eg-
zaminator
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II LIGA
Pogoń Siedlce po serii
gorszych spotkań
przełamała się. Po golu
Ishmaela Baidoo biało-
niebiescy wygrali na
wyjeździe z KKS Kalisz.
W weekendowej
kolejce wszystko
wróciło do przykrej
normy.

KKS Kalisz - Pogoń
Siedlce 0:1 (0:1)

Trener Bartosz Tarachulski
dokonał czterech zmian
w wyjściowej jedenastce
względem przegranego spo-
tkania z rezerwami Śląska
Wrocław. Do bramki powró-
cił Rafał Misztal, który zastą-
pił Mikołaja Smyłka. Miejsce
wykartkowanego Marcina Ko-
złowskiego I zajął Krystian
Miś. Ponadto do jedenastki
wskoczyli Mateusz Piotrowski
oraz Eryk Więdłocha.

Pogoń zaczęła od mocnego
uderzenia. Już w 2 minucie
siedlczan na prowadzenie wy-
prowadził Ishmael Baidoo,
który trafił po wymianie piłki
z Krzysztofem Kołodziejem.
Skrzydłowy wypożyczony
z Górnika Zabrze miał ochotę
na dublet, ale z jego strzałem
poradził sobie Maciej Krako-
wiak. To nie znaczy jednak, że
Pogoniści dominowali. Gospo-
darze regularnie gościli w oko-
licach siedleckiego pola karne-
go, ale brakowało im ostatnie-
go podania.

Kaliszanie osiągnęli wyraź-
ną przewagę na początku dru-
giego kwadransa. Najpierw
próbkę swoich umiejętności
zaprezentował Misztal, a po
chwili Mateusz Majewski prze-
strzelił w 100-procentowej sy-
tuacji. W 21 minucie napast-
nik kaliskiego beniaminka
niecelnie główkował po
wrzutce Adriana Łuszkiewicza
z rzutu wolnego. Pogoniści
przeżywali trudne chwile, ale
je przetrwali.

W 30 minucie na strzał z po-
kaźnego dystansu zdecydował
się Andrzej Kaszuba. Misztal
nie sięgnął piłki, która osta-
tecznie minęła jego posteru-
nek. Po chwili Miś zanotował
ważną interwencję w defensy-
wie. Lewy obrońca trącił fut-
bolówkę zmierzającą pod nogi
zamykającego groźnie wyglą-
dającą kontrę Roberta Tunkie-

wicza. Do przerwy było 1:0 dla
Pogoni.

Od początku drugiej poło-
wie KKS szukał wyrównania.
Kaliszan z uderzenia nie wybi-
ła kilkuminutowa przerwa
z powodów technicznych.
Strzały gospodarzy były jed-
nak za lekkie, żeby sprawić
problemy Misztalowi lub bra-
kowało im precyzji. Po godzi-
nie gry Bartosz Brodziński
obejrzał żółtą kartkę, a że to
czwarte upomnienie w sezo-
nie to najbliższy mecz Pogoni
obejrzy z trybun.

W 68 minucie mogło być 1:1.
Tunkiewicz najpierw mijając
Misztala wygonił się za blisko
końcowej linii, a następnie
środkowemu pomocnikowi
KKS zabrakło dokładności
przy strzale z ostrego kąta. Mi-
nuty uciekały, a kaliszanie bili
głową w siedlecki mur. I to
wyjątkowo szczelny mur śro-
dowego zimnego wieczoru.
W 82 minucie Tunkiewicz
mocno uderzył sprzed pola
karnego, ale Misztal zaliczył
kapitalną robinsonadę. W do-
liczonym czasie gry najbliżej
wyrównania był Bartłomiej
Maćczak, ale główkował tuż
nad bramką. Siedlczanie
umiejętnie kradli czas i prze-
trwali napór gospodarzy
w końcówce. Drużyna Tara-
chulskiego wywiozła pełną
pulę z trudnego terenu.

BRAMKA: Baidoo 2.
POGOŃ: Misztal 7 - Preuss 5,

Ocenas 6, Brodziński 6, Miś 6
(88 Marciniec) - Baidoo 6, Pio-
trowski 5, Repka 5, Kołodziej 4
(65 Marcin Kozłowski II), Wię-

dłocha 4 (88 Pierzchała) - Przy-
becki 4 (83 Olszewski). Oceny
w skali 1-10.

ŻÓŁTE KARTKI: Mączyński,
Hiszpański (na ławce), Kaszu-
ba - Kołodziej, Brodziński, Ta-
rachulski (na ławce).

16 KOLEJKA (1-2 GRUDNIA): By-
tovia Bytów - GKS Katowice
1:2, Chojniczanka Chojnice -
Hutnik Kraków 4:1, Motor Lu-
blin - Lech II Poznań 1:0, Skra
Częstochowa - Olimpia Elbląg
0:1, Śląsk II Wrocław - Olimpia
Grudziądz 2:1. Mecze Garbar-
nia Kraków - Znicz Pruszków,
Sokół Ostróda - Stal Rzeszów
i Wigry Suwałki - Górnik Po-
lkowice zostały przełożone.
Pauza: Błękitni Stargard.

Pogoń Siedlce - Wigry
Suwałki 1:2 (0:1)

Trener Tarachulski dokonał
czterech zmian w składzie
względem wygranej w środku
tygodnia z KKS. Ze składu wy-
padli Krzysztof Kołodziej, Kry-
stian Miś oraz Miłosz Przybec-
ki. Zabrakło też Bartosza Bro-
dzińskiego, ale w jego przy-
padku nieobecność była spo-
wodowana czwartą żółtą
kartką w sezonie. Za Brodę do
jedenastki wskoczył Piotr
Pierzchała. Bartłomiej Olszew-
ski wrócił do składu po prawie
miesiącu. Szansę otrzymali
też “bracia” Kozłowscy.

Początek spotkania był
optymistyczny dla Pogoni. Już
w 3 minucie Marcin Kozłow-
ski zanotował przechwyt na
20 metrze, ale jego uderzenie

było niecelne. Kilka chwil póź-
niej w pole karne gości wpadł
Eryk Więdłocha. Skrzydłowy
został podcięty przez Łukasza
Bogusławskiego, więc sędzia
musiał wskazać na wapno.
Z racji nieobecności etatowe-
go wykonawcy - Brodzińskie-
go - w rolę egzekutora wcielił
się Piotr Pierzchała. Środkowy
obrońca trafił po raz czwarty
w bieżącym sezonie.

Po pół godzinie gry Wigry
rozkręciły się. W 33 minucie
centrę Daniela Liszki z rzutu
rożnego na bramkę strzałem
z głowy zamienił Josip Šoljić.
Pogoń odpowiedziała strza-
łem Więdłochy z dystansu.
Zoch był jednak na posterun-
ku. W końcówce pierwszej po-
łowy urazów doznali młodzie-

żowcy w siedleckich bar-
wach. Na szczęście - dla szta-
bu Pogoni - zarówno Mate-
usza Piotrowskiego, jak i Wik-
tora Preussa udało się posta-
wić na nogi. Do przerwy było
1:1.

Na drugą połowę Pogoń
wyszła bez Olszewskiego. Le-
wy obrońca przed przerwą
obejrzał czwartą żółtą kartkę
w sezonie i nie zagra w ostat-
nim jesiennym spotkaniu.
W 49 minucie Patryk Czułow-
ski główkował obok celu. Sie-
dlczanie nie potrafili znaleźć
sposobu na gości. W 59 minu-
cie Pierzchała musiał wybijać
piłkę głowę z własnego pola
bramkowego po wrzutce Ce-
zarego Sauczka. Chwilę póź-
niej Denis Gojko przestrzelił
po akcji, która pachniała go-
lem dla Wigier. Dopiero w 69
minucie siedlczanie na po-
ważnie zagrozili bramce
strzeżonej przez Zocha. Su-
walski golkiper kapitalnie in-

terweniował po strzale rezer-
wowego Przybeckiego z ponad
20 metrów. Na kwadrans
przed końcem meczu Więdło-
cha uderzył obok.

W 77 minucie Wigry zadały
zabójczy cios. Po stracie Mar-
cińca piłkę przejęli gości, roz-
prowadzili akcję na prawą
stronę do Gojki, który nawinął
Ivana Očenáša i przelobował
Misztala. Pogoniści walczyli
o remis do końca, jednak tyl-
ko raz zmusili suwalską de-
fensywę do nerwów. W koń-
cówce Przybecki uderzał
z ostrego kąta, ale piłkę odbił
Zoch, a Kacper Wełniak wyeks-
pediował ją z pola karnego.
Koniec końców Pogoń prze-
grała 1:2. Po raz trzeci z rzędu
w takim rozmiarze u siebie.

W sobotę (12 grudnia)
o 13:00 Pogoń zagra w Lubli-
nie z Motorem. KAMIL SULEJ

BRAMKI: Pierzchała 11 k - Šol-
jić 33, Gojko 77

POGOŃ: Misztal 5 - Preuss 4
(51 Kostyk 3), Pierzchała 5,
Očenáš 5, Olszewski 3 (46 Miś
4) - Marcin Kozłowski I 4, Pio-
trowski 4, Repka 3 (71 Marci-
niec), Marcin Kozłowski II 2
(61 Przybecki), Więdłocha 5 -
Baidoo 3. Oceny w skali 1-10.

ŻÓŁTE KARTKI: Repka, Olszew-
ski, Marciniec - Bogusławski,
Šoljić, Dobrotka, Furst.

17 KOLEJKA (5-6 GRUDNIA): Błę-
kitni Stargard - Skra Często-
chowa 1:0, GKS Katowice -
Chojniczanka Chojnice 1:2,
Górnik Polkowice - Motor Lu-
blin 1:1, Lech II Poznań - Byto-
via Bytów 1:1, Olimpia Elbląg -
Garbarnia Kraków 1:2, Olim-
pia Grudziądz - KKS Kalisz 0:1,
Znicz Pruszków - Śląsk II Wro-
cław 1:3. Mecz Hutnik Kraków
- Stal Rzeszów został przełożo-
ny. PAUZA: Sokół Ostróda.

1. GÓRNIK 15 35 32-12
2. GKS KATOWICE 16 35 26-17
3. WIGRY 15 32 24-13
4. CHOJNICZANKA 16 30 27-16
5. SKRA 17 28 25-16
6. KKS 16 24 24-20
7. ŚLĄSK II 16 24 24-22
8. SOKÓŁ 15 23 21-19
9. STAL 14 21 21-15
10. MOTOR 16 21 18-17
11. BYTOVIA 16 20 25-24
12. POGOŃ 16 20 25-27
13. GARBARNIA 15 17 19-25
14. BŁĘKITNI 16 17 17-33
15. OLIMPIA E. 16 16 22-27
16. ZNICZ 15 16 14-28
17. LECH II 16 14 23-31
18. HUTNIK 16 13 21-39
19. OLIMPIA G. 16 12 14-31

Przełamanie z KKS, wtopa z Wigrami
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LIGA
OKRĘGOWA
Wdrugiej części
podsumowania jesieni
w siedleckiej okręgówce
skupimy się na drużynach
z miejsc 10-18.

10. Fenix Siennica (27
pkt., br. 28-30)

Dariusz Osica i spółka zakończyli
jesień na ostatnim miejscu w pe-
letonie, jednak przy lepszych
wiatrach mogli zimować nawet
jako wicelider. Na finiszu okazało
się, że w przypadku Fenixa kołdra
jest zbyt krótka. Jeden punkt zdo-
byty w czterech ostatnich kolej-
kach sprawił, że sienniczanie są
w środku stawki, a nie w czubie.

Mimo wszystko Fenix ma za
sobą niezłą rundę. Zarówno zale-
tą, jak i wadą było dopasowywa-
nie się do rywala. Team z Sienni-
cy potrafił świetny mecz przeciw-
ko niepokonanemu do tamtego
momentu Płomieniowi, ale i zo-
stawić punkty w Małkini Górnej
i Mordach. Blisko wpadek było
też w Kałuszynie, Oleśnicy i Wę-
growie.

11. Czarni Węgrów (18
pkt., br. 27-39)

Za kadencji braci Sobotków by-
ło źle lub fatalnie. Później druży-
na odmieniła się jak za dotknię-
ciem czarodziejskiej różdżki.
W odwróceniu złej karty i zdoby-
ciu kompletu punktów w pięciu
ostatnich spotkaniach pomógł
terminarz, który był wyjątkowo
przychylny dla Czarnych.

Przez kilkanaście kolejek pach-
niało sensacyjnym spadkiem wę-
growian do Klasy A. Kulminacją
niemocy i nieudolności był po-
grom w Skórcu - przegrana 1:10
dała asumpt do poważnych
zmian. Liderem Czarnych nie był
żaden z doświadczonych piłka-
rzy, ale 19-letni Dawid Sałasiński,
który upodobał sobie trójpaki. Je-
żeli głowa nadąży za nogami to
błyskotliwy piłkarz nie zakończy
swojej przygody z piłką na szcze-
blu okręgowym.

12. Wilga Miastków
Kościelny (16 pkt., br. 30-
42)

Grają w siedleckiej okręgówce
13 sezon z rzędu. Sporo wskazuje
na to, że okaże się on pechowy.
Nie tyle przez szczególnie słabą
postawę Wilgi, lecz w następ-
stwie zamieszania covidowego
i czekającego nas w połowie 2021
roku powrotu do normalności.
Przy niekorzystnych rozstrzy-
gnięciach w IV lidze z okręgówki
może spaść aż siedem drużyn.
Drużyna z Miastkowa Kościelne-

go jest siódma od końca…
Wilga plasuje się na tym miej-

scu, na które zasługuje. 13 z 16
zdobytych punktów ugrała na
drużynach z miejsce 13-18. Naj-
większe niespodzianki to wywie-
zienie remisu z Mrozów i urwa-
nie punktów Zrywowi na wła-
snym terenie.

13. MKS Małkinia (16
pkt., br. 23-39)

Wynik poniżej oczekiwań. Szy-
ki drużynie grającego trenera Ka-

rola Dmochowskiego pokrzyżo-
wały kontuzje. Do 14 kolejki na
koncie MKS widniało zaledwie
sześć oczek. Na szczęście - dla
czerwono-zielonych - na ostatniej
prostej jesieni udało się powięk-
szyć konto o dziesięć punktów.

MKS może narzekać na kontu-
zje, problemy ze skutecznością
i niewymuszone błędy w defen-
sywie. Na dobrą sprawę jednak
nie ma drużyny, którą ominęły
wymienione przypadłości.
W Małkini wyciągnęli wnioski
z jesiennych błędów i zapowiada-
ją walkę w rundzie rewanżowej.

14. Polonez Mordy (14
pkt., br. 17-42)

Beniaminek z Mordów w więk-
szości spotkań nie odstawał od
rywali, choć zdarzyły się wysokie
domowe porażki z Płomieniem
Dębe Wielkie czy rezerwami Ma-
zovii Mińsk Mazowiecki. Bardziej
zaskakuje jednak wyraźna poraż-
ka z Miedzanką Miedzna. Aby
myśleć o utrzymaniu należy
punktować w domu lepiej niż na
poziomie 33%.

Nikt nie strzelił tak mało goli

co Polonez. 17 goli w 17 kolejkach
to wynik grubo poniżej okręgów-
kowej średniej. Wyraźnie w dru-
żynie z Mordów brakowało dzie-
wiątki z prawdziwego zdarzenia.
To będzie główny cel poszukiwań
w trakcie międzyrundowej prze-
rwy.

15. Kolektyw Oleśnica
(14 pkt., br. 26-47)

Kamil Stanisławowski robi co
może, aby w Oleśnicy był klub
godny najwyższego poziomu
okręgowego. Od strony organiza-
cyjnej do Kolektywu trudno się
przyczepić. Skromny obiekt
w Oleśnicy z rundy na rundę pre-
zentuje się lepiej. Niestety, od
strony sportowej nie jest już tak
dobrze, ale i nie jest źle.

Kolektyw zaczął sezon od sze-
ściu kolejnych porażek. Potem
jednak poradził sobie z Orłem,
a tym samym rozpoczął swój naj-
lepszy czas w trakcie jesieni.
W pięciu meczach beniaminek
uzbierał 10 punktów. Później by-
ło znowu gorzej, ale w przed-
ostatniej kolejce udało się spra-
wić niespodziankę w meczu z fa-
woryzowanym Płomieniem.
O utrzymanie będzie jednak nie-
zwykle trudno.

16. Victoria Kałuszyn (13
pkt., br. 19-46)

W 15 meczach poprzedniego
sezonu Victa zebrała cztery
oczka. W bieżących rozgrywkach
ma już trzy razy więcej punktów,
ale to nie jest powód do radości
dla nikogo w Kałuszynie. Victoria
może „pochwalić się” drugim
najsłabszym atakiem i trzecią
najgorszą defensywą. Z takimi
sukcesami miejsce w dole tabeli
nie może dziwić.

Victoria była najbardziej zależ-

na od sytuacji kadrowej w całej
okręgówce. Kumulacja nastąpiła
na finiszu jesieni, kiedy pod-
opieczni Michała Artycha prze-
grali siedem razy z rzędu. Najlep-
szym momentem rundy było
pewne i w pełni zasłużone zwy-
cięstwo z Orłem Unin, zaś najgor-
szym przegrana 0:4 w Oleśnicy.
Długo wspominany będzie rów-
nież domowy mecz z Polonezem,
który zamiast pogromem benia-
minka zakończył się porażką 0:1.

17. LKS Ostrówek (11
pkt., br. 23-45)

Najniżej notowany z benia-
minków. Jedyna drużyna w sie-
dleckiej okręgówce, która poza
domem nie ugrała choćby punk-
tu. Wynikami u siebie nie udało
się wyrównać strat regularnie po-
noszonych w delegacjach. Na do-
miar złego LKS zdobył tylko sześć
bramek poza Ostrówkiem.

Za połowę strzeleckiego dorob-
ku beniaminka odpowiada
dwóch piłkarzy - Mariusz Kopacz
i Paweł Oniśk. Nawet ich przy-
zwoite statystyki nie są w stanie
zamazać ogólnej słabości.

18. Miedzanka Miedzna
(10 pkt., br. 27-59)

Przed sezonem wydawało się,
że Miedzanka oparta na piłka-
rzach z przeszłością w Podlasiu
Sokołów Podlaski będzie w stanie
sprawić kilka niespodzianek,
a może nawet powalczyć o miej-
sce w środku tabeli. Realia okaza-
ły się jednak zgoła odmienne.

Najgorsza defensywa ligi, naj-
słabszy dorobek punktowy i bi-
lans bramkowy u siebie, najwię-
cej porażek spośród całej stawki.
Od 12 kolejki Miedzanka zupełnie
nie pasowała do okręgówkowego
towarzystwa. Sześć porażek z rzę-
du i 28 straconych bramek - oto
fatalny obraz sześciu ostatnich
kolejek w wykonaniu klubu z po-
wiatu węgrowskiego. KAMIL SULEJ

TABELA PO JESIENI

1. NAPRZÓD 17 44 68-12
2. PŁOMIEŃ 17 35 43-22
3. WATRA 17 35 30-71
4. MAZOVIA II 17 35 59-19
5. ORZEŁ 17 34 51-31
6. JASTRZĄB 17 32 49-29
7. ZRYW 17 28 30-36
8. WEKTRA 17 27 26-21
9. JABŁONIANKA 17 27 35-35
10. FENIX 17 27 28-30
11. CZARNI 17 18 27-39
12. WILGA 17 16 30-42
13. MKSMAŁKINIA 17 16 23-39
14. POLONEZ 17 14 17-42
15. KOLEKTYW 17 14 26-47
16. VICTORIA 17 13 19-46
17. LKS OSTRÓWEK 17 11 23-45
18. MIEDZANKA 17 10 27-59

Liga trzech prędkości cz. 2
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PIŁKA RĘCZNA
W Siedlcach odbył się
Mikołajkowy turniej
piłki ręcznej dziewcząt
z rocznika 2008
zorganizowany przez
MKS Pogoń Siedlce.

Jak było? Byłamiła iwesoła at-
mosfera, był Święty Mikołaj,
prezenty, zdjęcia i bardzo do-
bre recenzje od uczestniczek
i trenerów. Opróczmikołajko-
wej atmosfery była także wal-
ka na parkiecie o każdą bram-
kę i każdymetr boiska.
W turnieju zagrało sześć

drużyn z trzech województw:

lubelskiego (UKS 1 Łuków.
MKS Lublin), mazowieckiego
(MKS Pogoń Siedlce, Jutrzenka
Cegłów) oraz podlaskiego
(KPR Białystok, UKS 50 Biały-
stok).
Pogonistki dowodzone

przez Michała Markowskiego
okazały się najlepsze w swojej
grupie. W półfinale okazały się
minimalnie słabsze od zawod-
niczek z Białegostoku. Wme-
czu o trzecie miejsce siedl-
czanki przegrały zUKS 1. Łuko-
wianki zrewanżowały się za
porażkęw fazie grupowej.
Po około 6 godzinach czy-

stej gry turniej dobiegł końca.
Nagrody wręczali wiceprezy-
dent Siedlec, Robert Szczepa-
nik oraz wiceprzewodniczący

RadyMiasta, Robert Chojecki.
Wszystkie drużyny otrzymały
pamiątkowe puchary, zaś naj-
lepsze zawodniczki poszcze-
gólnych zespołów otrzymały
statuetki. Wyróżniono rów-
nież najskuteczniejszą zawod-
niczkę turnieju oraz najlepszą
bramkarkę. Na zakończenie
wykonano pamiątkowe zdję-
cie pod hasłem „Siedlce - Mia-
sto Przyjazne”.
Organizatorzy turnieju dzię-

kują za pomoc zarządowi i tre-
nerom MKS Pogoń Siedlce,
ARMS Siedlce, władzommia-
sta za udostępnienie hali
i wsparcie finansowe oraz ro-
dzicom siedleckich zawodni-
czek za pomoc w organizacji
turnieju. KS

WYNIKI

GRUPA A:MKS Pogoń Siedlce
- KPR Białystok 12:8, KPR - UKS
1 Łuków6:8, Pogoń - UKS 1 8:6.

KLASYFIKACJA: 1. Pogoń, 2.
UKS 1, 3. KPR.

GRUPA B: MKS Lublin - Ju-
trzenka Cegłów 17:2, Jutrzen-
ka - UKS 50 Białystok 6:14,
MKS - UKS 50 13:7

KLASYFIKACJA: 1. MKS, 2. UKS
50, 3. Jutrzenka.

MECZ O 5 MIEJSCE: KPR - Ju-
trzenka 8:1. PÓŁFINAŁY:UKS 50
- Pogoń 10:9, MKS - UKS 1 15:3.
MECZ O TRZECIE MIEJSCE: Pogoń
– UKS 1 7:11. FINAŁ: MKS - UKS
50 11:5.

SIATKÓWKA
Nie udał się wyjazd do Lublina siedleckim siatkarzom.
Klasa rywali to jedno, ale ugranie zaledwie 47 punktów
w trzech setach to drugie. Politechnika to jeden z głównych
faworytów do awansu do PlusLigi. Wmeczu z siedlczanami
siatkarze z Koziego Groduwrzucili wysokie obroty, które
były niedostępne dla teamuMateusza Grabdy.
Pierwszy i trzeci set - bez historii. Wygrane do 12 i 14mówią
same za siebie. Najciekawiej było w drugiej partii. Gospoda-
rze prowadzili już sześcioma punktami, ale KPS zdołał zni-
welować straty o połowę. Lublinianie niespecjalnie się tym
przejęli i wykazali swoją wyższość w decydującychmomen-
tach. Krótkomówiąc - Politechnicy byli lepsi w każdym ele-
mencie siatkarskiego rzemiosła i w pełni zasłużenie
wygrali 3:0.
LUK POLITECHNIKA LUBLIN - KPS SIEDLCE 3:0 (25:12, 25:21, 25:14)

KPS: Bereza, Dobosz, Górski, Kańczok, R. Nowak, Strulak
i Waloch (libero) oraz Kupka, Pawlun, Szymański, Ziemnic-
ki

KOSZYKÓWKA
Basket Siedlec nadrobił ligowe zaległości rozgrywając trzy
mecze w tydzień.
Wpierwszymmeczu rezultat był sprawą otwartą do ostat-
nich chwil. Siedlczanie prowadzili po trzech kwartach
(55:51), ale to gospodarze zachowali więcej sił na końcówkę.
Wołominianie wygrali ostatnią kwartę 28:21, a co za tym
idzie całymecz 79:76.
Na okazję do rewanżu nie trzeba było długo czekać. Pod-
opieczni Rafała Sobiły wmeczu numer dwawykorzystali
atut własnej hali. Tym razemwypracowanego prowadze-
nia nie roztrwonili, tym razem ostatnia kwarta należała do
Basketu. Siedlczanie zanotowali trzecie zwycięstwow sezo-
nie.
Passy nie udało się przedłużyć, ponieważMKS Ochota wy-
grał po dogrywce.
SPEED SPORT WOŁOMIN - UKS BASKET SIEDLCE 79:76 (19:14, 12:21,

20:20, 28:21)

BASKET: Kalicki 19, Kołodziński 17, Wasilewski 17, Gustołek
12, Lipiński 8, Wróbel 2, Zawadzki 1, K. Borkowski, M. Bor-
kowski, Bosek, Wróblewski.
UKS BASKET SIEDLCE - SPEED SPORT WOŁOMIN 85:77 (22:18, 24:25,

21:22, 18:12)

BASKET: Kołodziński 34, Gustołek 23, Wasilewski 16, Kalicki
7, Borkowski 2, Bosek 1.
MKS OCHOTA WARSZAWA - UKS BASKET SIEDLCE 85:74 PD. (14:18,

19:24, 20:12, 18:17, D. 14:3)

Basket: Wasilewski 18, Kalicki 14, Lipiński 13, Kołodziński
12, K. Borkowski 6, Zawadzki 6, Gustołek 3, Bosek 2.

KOSZYKÓWKA KOBIET
Podopieczne Rafała Haponika wygrały 72:54 z rezerwami
Politechniki Gdańskiej i 67:46 z SMS PZKosz Łomianki.
MPKK Sokołów Podlaski - Politechnika Gdańska II 72:54
(16:8, 29:11, 14:21, 13:14)
Pierwsza połowa była znakomita wwykonaniuMPKK. Na
półmetku rywalizacji sokołowianki prowadziły 45:19.
W trzeciej kwarcie drużyna Haponika spuściła z tonu, ale
i tak spokojnie prowadziła. W drugiej połowie więcej minut
otrzymały rezerwowe. Ostatecznie MPKKwygrał 72:54.
MPKK: Jaworska 20, Zdrodowska 13, Kuras 10, Welenc 7, Iwa-
niuk 5, Maślanka 5, Dec 4, Stefańska 2, Jastrzębska, Karpi-
szuk, Zieniewska.
SMS PZKOSZ ŁOMIANKI - MPKK SOKOŁÓW PODLASKI 46:67 (8:17, 10:14,

9:18, 19:18)

Już od pierwszej kwarty zarysowała się przewaga sokoło-
wianek. MPKK grał na przyzwoitej skuteczności, zaś rywal-
ki na fatalnej. To sprawiło, że do przerwy beniaminek
z Sokołowa Podlaskiego wygrywał 31:18. LiderkąMPKK była
Katarzyna Jaworska. 26-letnia silna skrzydłowa zdobyła 14
punktów i zanotowała 10 zbiórek (double-double). Poza nią
10 lubwięcej punktów zdobyły Paulina Kuras i Wiktoria
Maślanka. MPKKwygrał w Łomiankach 67:46.
12 grudnia o 14:00 sokołowianki zagrają nawyjeździe z AZS
Uniwersytet Warszawski.
MPKK: Jaworska 14, Kuras 11, Maślanka 10, Karpiszuk 7, Ja-
strzębska 6, Dec 4, Iwaniuk 4, Stefańska 3, Welenc 3, Zdro-
dowska 3, Zieniewska 2, Dzikowska

PODNOSZENIE CIĘŻARÓW
W Biłgoraju odbyły się Mistrzostwa Polski U-23, Seniorek
i Seniorów w podnoszeniu ciężarów.
KarolinaMiszczak (kat. 49 kg) zajęła trzeciemiejsce w se-
niorek oraz drugie w rywalizacji U-23. Brąz w kategorii wie-
kowej do 23 lat wywalczyła Angelika Bednarz (kat. 87 kg),
lecz wśród seniorek była czwarta.
Martyna Dołęga była piąta w kat. 71 kg, zaś Oliwia Dang szó-
sta w kat. 55 kg. Szóste lokaty zajęli również Sebastian Pro-
tasiuk (kat. 89 kg) - zarównow kat. seniorskiej, jak i U-23 -
orazMateusz Kaszuba (kat. 96 kg). OPRAC. KS

Gil może skupić się na pracy W siedzibie WLKS Siedlce-Nowe
Iganie złożono podpisy na
trójstronnej umowie. Pierwszą
stroną była Gil, drugą klub, zaś
trzecią firma FMD Konstrukcje
reprezentowana przez jej właściciela
Dominika Mazurkiewicza.
- Trzeba wspierać młodych ludzi,
którzy mają swoje ambicje. Mamy
czasy jakie mamy, ale i tak jako
lokalna firma postanowiłem
wesprzeć utalentowaną
zapaśniczkę. W sporcie zespołowym
czasem wszyscy pracują na jednego,
a w przypadku sportów
indywidualnych trzeba w pojedynkę
zwyciężyć nie tylko z rywalami, ale
i ze sobą - mówił Mazurkiewicz.
Mogąca pochwalić się licznymi
sukcesami Gil nie ukrywała
wdzięczności za okazane wsparcie.
– Cieszę się, że klub postarał się
o znalezienie sponsora dla mnie.
Tym bardziej, że w obecnych
czasach niezwykle trudno
o wsparcie finansowe dla
sportowców. Bezinteresowna
pomoc sponsora bardzo mi pomoże
w rozwoju mojej kariery. Mogę zająć
się tylko zapasami, a nie myśleć, co
będzie jutro - przyznała zapaśniczka
WLKS. KS

Mikołaj i szczypiorniak
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ROZMOWA
Z trenerem lidera
siedleckiej okręgówki,
Marcinem
Tomaszewskim.

Czy zimowanie na szczycie
okręgówki przyszło tak łatwo
jakmoże się wydawać po rzu-
cie okiemna tabelę?

Patrząc wyłącznie w tabele
można by pomyśleć, że runda
jesienna była łatwa, miła i zdo-
minowana przez mój zespół,
a jednak każde spotkanie trzeba
było wybiegać, strzelić przeciw-
nikowi przynajmniej jednego
gola więcej, wykazać maksi-
mum zaangażowania na bo-
isku. Po każdym wygranym me-
czu kolejny jest trudniejszy, bo
następna drużyna mobilizuje
się szczególnie na lidera. W każ-
dym spotkaniu musieliśmy
ciężko pracować na wynik jaki
uzyskaliśmy po 90 minutach.
Siłą Naprzodu w minionej run-
dzie była szeroka kadra 25 za-
wodników, którzy w większym
lub mniejszym wymiarze czaso-
wym przebywali na boisku -
szczególnie to było widać w pię-
ciu ostatnich kolejkach.

W tym miejscu chciałbym
szczególnie podziękować trene-
rowi bramkarzy Rafałowi Mam-
rotowi, kierownikowi drużyny
Damianowi Świątkowi oraz asy-
stentem Kamilowi Gołosiowi
i Jarosławowi Kisielowi, którzy
udanie zastąpili mnie w czasie
mojej nieobecności spowodo-
wanej chorobą.

Przez całą jesień zmagał się
pan z problemami kadrowymi.
Z kontuzjowanych piłkarzy
udałoby się złożyć jedenastkę,
która pewnie biłaby się o naj-
wyższe cele w LO. Czy przerwa
sprawi, że stan kadry ulegnie
poprawie?

Niesyty, praca w LO wiąże się
z nieustającymi problemami
kadrowi - tymi, które da się
przewidzieć jak praca, urlop,
sprawy osobiste, jak i z tymi,
których nie jesteśmy wstanie
przewidzieć czyli chorobami
i kontuzjami. Przez 17 kolejek li-
gowy każda wyjściowa jede-
nastka różniła się od poprzed-
niej - zawsze kogoś brakowało.

Co do kontuzji w zespole to
na cale szczęście wszyscy dłużej
kontuzjowani zawodnicy Mate-
usz Kacprzak, Mateusz Kafara,

Sebastian Krasuski oraz Alek-
sander Woźnica będą do dyspo-
zycji od zimowego okresu przy-
gotowawczego. Pozostałe spra-
wy to przeziębienia lub drobne
urazy, więc jak nic nieprzewi-
dzianego się nie wydarzy będę
miał wszystkich do dyspozycji.

Kto będzie głównym rywa-
lem Naprzodu w rundzie wio-
sennejwwalce o awans?

Zerkając dyskretnie w tabela
ligowa wszystkie zespoły, które
maja ponad 30 punktów mogą
realnie myśleć o walce o awans
czy baraże. Przed nami 17 wio-
sennych kolejek, a liga jest dość
wyrównana i jeszcze sporo cie-
kawych wyników na pewno
padnie. Pozostaje kwestia, kto
jak przepracuje zimę i jaka bę-
dzie forma danego zespołu na

wiosnę.
Wiem że dużą nadzieje na

awans mają w Płomieniu Dębe
Wielkie i w tej drużynie upatry-
wałbym naszego głównego
przeciwnika w walce o awans.
Mimo wszystko największym
rywalem będziemy sami dla sie-
bie. Pytania brzmią: czy uda się
do rundy odpowiednio przygo-
tować, czy zaangażowanie
w treningi, sparingi, mecze ligo-
we będzie na podobnym pozio-
mie jak w minionej rundzie?

Jakie są plany Naprzodu na
przerwę zimową? Czy planuje
już pan wzmocnienia, a może
to rekonwalescenci okażą się
nimi?

Do końca listopada mamy
okres roztrenowania, na gru-
dzień zawodnicy otrzymają in-

dywidualne rozpiski treningo-
we. Przygotowania do rundy
wiosennej zaczniemy 4 stycz-
nia, mamy zaplanowane sześć
spotkań kontrolnych z wyma-
gającymi rywalami.

Co do wzmocnień kadra jest
dość szeroka, tak jak mówiłem
wcześniej, raczej na początku
stycznia wszyscy zawodnicy bę-
dą zdrowi i gotowi do zajęć, ale
jesteśmy otwarci na nowe twa-
rze. Żeby zespół mógł się rozwi-
jać muszą zachodzić w nim
zmiany. Szukam zawodników
na pozycje numer 2, 3 oraz kla-
sycznej dziesiątki. Jeżeli ktoś ma
nas zasilić to musi być zawod-
nik, który wejdzie do pierwszej
jedenastki i okaże się realnym
wzmocnieniem.

Co zrobić, żeby drużyna ze
Skórca pomożliwym awansie
do IV ligi zagościła na dłużej na
szczebluwojewódzkim?

Dobre pytanie, ale raczej po-
winno być skierowane do zarzą-
du klubu i władz gminy. Ja ze
swej strony odpowiadam za ze-
spół seniorów i sprawy czysto
sportowe. Nie ma co ukrywać,
że potrzeba nam przede wszyst-
kim oświetlonego boiska tre-
ningowego lub oświetlenia
obecnego boiska, ponieważ na
tę chwilę korzystamy z uprzej-
mości ościennych gmin i ich or-
lików.

Druga sprawa i chyba najbar-
dziej istotna to brak sponsora,
który zapewniłby rozwiązanie
spraw finansowych, takich jak
np. premie meczowe czy pozy-
skanie zawodników, którzy re-

alnie wzmocniliby zespól na IV
ligę. Bez tych spraw pozostaje
awans, roczna przygoda i znów
LO.

Niby pieniądze nie grają, lecz
nie chce znów się tłumaczyć
w IV lidze, że gramy za darmo,
ponieważ mało kto nam w to
wierzy. Zawodnik jadąc w sobo-
tę czy środę, przykładowo 150
kilometrów, na mecz musi do-
stać jakąś rekompensatę w za-
mian za to, że jest do dyspozycji
kosztem pójścia do pracy. Nie
mogę przecież wymagać od za-
wodników, by brali wolne
w pracy.

Czy w szatni Naprzodu bę-
dzie obowiązywać hasło:
awans albo śmierć?

Nie, nie, absolutnie nie. Bę-
dzie grać mecz po meczu, posta-
ramy się dać trochę radości na-
szym kibicom, nie zamierzam
pompować balonika w szatni,
ponieważ patrząc z perspekty-
wy czasu w niczym to nie po-
maga, a wręcz przeciwnie. Ha-
sła w szatni są dwa. Pierwsze to:
jeden za wszystkich, wszyscy za
jednego. Niby banalne, oklepa-
ne, wszyscy to znają, ale w mo-
im zespole wpajamy tę zasadę
na każdym treningu i meczu.
Patrząc na tabelę ligową trzeba
powiedzieć, że ona działa. Ktoś
wypada, ktoś za niego wchodzi
i utrzymujemy poziom grania.
A drugie hasło pozostanie ta-
jemnicą naszej szatni… Chyba,
że Marcin Adamiak je ujawni…

ROZMAWIAŁ: KAMIL SULEJ

Awans albo śmierć? Nie u nas
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